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o wypowiadaniu wojny. 
Czy wypowiedz6n~eformalne wojny 

między państw m , ktora są .'!' z,atargu, 
jestniezb~dne? Kwestia ta Dle )es~w 
p'ra wie międzynal'odowem rOz,8trzygnI~ta 
o~tateeznie. AumrGwie angielscy utrzy
mują1 ja wypowie~zenie wojny', nie je~t 
konieczne, autoroWI~ fr~ncuBCY s~ zdąn~ą 
odmiełllli8V6.' PierWSI mowlą: wOjna ma 
wybue.o niespodziewanIe,poprzedza ,ją 
okres :łITót8.sy łub dłuższy t. zw. negocJa
cji, podezas których moina .i~ prs!got?, 
ma W3łZystko. Drud~ utrsymulą, ze 
poezątek:noków wl)jenuy~h pOwilli,sn, b~ć 
po~zedz.o-llY 'pnaz. wyraS'~e oznaJ.mleo16 
p6'8tanowfenia, te tuę URl!erża UCIec do 
routrz:ygnięd z.bl,ojnych. 

Pr~tyka wojny obeenej wl!Ikazuie, że 
wejna fo!']X}cląnałs się międzydanemi 
państwami ZSWSZ9 od fQrmalnej deklal'8-
cji. P{)dell;~1 wojnyrGilyja!to-japońskiei by
ło nieco jllfi\e~ej •. I Dn. 6-go lutego 1904 r. 
amb!lładorj!'Hmńl\ki 'w PęterS'łnugu dorę
czvr hr~ IAńlsdorfQwi dwie noty; ż których 
druga końezyła. się słowami: "rząd cesar
ski ZiU&tU6glo. sobie prAWO odwołania się do 
wSi.elkiej akCji ni-ezalażnej et, . W dwa dni 
r-óźuiej torpedowce iapOlhkjezaatakow:a~y 
flotę ros\ij!!ll~ w Porde Artura. Oplll18 
franeuska nazwała topoatępowanje pod
stępem, opinj:& angielska usprawiedliwiła 
je, rH:nndui~eB!~ na notę j!łpońską, j~ko 
mie~zezOl:ec~ w sobie ~impHcite· deklarację 
wojmlY. .., • 

Kto ma. '\}' państwie praw{) WYPOWill· 
dać WG nr;? " 

We }i"r:an0ji prat:ydent rzeezypospolitf,>j 
nie mnże wypowh.daó ~ojny bez uprze UM 
:niej zgody obu izh. -

W St:l łłaehZjeonoc filOl1yen interwen
cja Kongresu jest w tym celu n:ezbęd'13, 
gdy przy zswieraniu traktć~tów wyml!;;ail& 
jest zgoda 'tylko prezydenta i senatu, _, 

\V innvl:h P'ąhtw~H;h prawa Ifłowy 
%wierzchnięf państwa B~więk5zef Inbonaj
częściej tylko teoretyc~m'l!'. 

Proste odwohnie sjantó-:v dyplom,la 
tveEm'~h nie' 0znaC!la jpf!!zcze f,)rJ1}alnego 
WHOw'el:hęi;lia ?l'{}:ny, o ih nie to warzy· 
s_zy mu Jw'&iś {31;t. \iskLłZu5~c}", że rZf!d, 
l:t~J!S 'od~~:o!uje- 8~iyeh p!",7,pds!_~~wjcie~;: ,pr~lóll 
gnta l'ozpOCJlll,e kroki wo'enr,:c. '. ..... ' 

ZHol~Ufdj:i. 
K(>r:;r;~,{l!ldent "In;;ni' Antelgera" do~ 

umli: Na r;;ezątkll f;i);;e:il'J~ni<i drugif\j iz by 
hulendersldej rrezcs rl;ljs ministrów ~łoŻ~ł 
następująct! v~'",;"d,;;;,'3i~;0~ Mi)g~ złozyć 1-
gl)ie pewne lnfor,nal'ie () pf.'wainy<:h W'Jfht
'rzeniach ',' 'fi CJtitatuieh\!;ti\"lCtl. Dotychczas 
wśród ciężkich d·;aJ!ez;;dd toczącej się 

woj~y l't~d h~oIen~s.r~k~ ilam?l1:l~śi~t _a~~ 
lltanowisko .. N-e ',;n'i,,::;; PC\"cuu fl\} l~:.,,:s 
d.ziabni" weha" l'laf'C~, ,,,,:t?';,1,,''''i przez l\;l!'m
el' gaosirzone! wo nr p{;:~mv?s:,;i9j. R;;:~d 
tnymał {>i~ Ś(Hlle rii&'i'!;o. m~Qdlyl1r.rodow:cglJ. 
Zdaniem 1'3ą10, co j;rst s; u,,:s.e:3, słU2?uem 
tss pozostanie cłw61J\1 1:toś SłUilZnoŚĆ po~ , - " . . . .- ł 
gwałcił. Rząd holelidt'rski nla z:;,n'e,l';,,,, 
nigdy, o Ha ińteresy hO:"'l1dasj;le były-dot
knięte. protestować poważnie przeei wdzia. 
łalności, stron walczą'ych, gaj- dzi~łaiIiość 
ta wydab mu ",się niezgoOll'ł l!l przepisami 
prawanih~d~ynarodowego. P,zeciwlw ES·. 

powięd'~i . . przeli N'tH!lCy f1fodkam, rz~!t 
z nae . Eaprote!!towsł, nie .Bllhod7.ąe 
przj'ttJ ianowlska nautralnego, 8 to 
sarówn ",ograniCiiieu:a 'wolnego ruchu 
Btwn1aŻ' i CO dOlltlmieuunego 
III pnwll mj~dzyn~U'odoWiimilj 

posługiwaniu się łodziami porlwcdnemi. Tak 
sllmo jak w inny"h wypadk'lch, w których 
prawo międzynarł}dowe pogwałcono, rzed 
nie znnjduie i teraz rawo,lu do zmiany 
swej polityki narodowej. St'li mocno na 
grune;e polityki neutra1nośei, wobec obu 
stron walezlJ.oyeb. Wszelkie tl'udnośei, kt6-
re p('Iclągnie IHI. sobą now·a sytuacja między. 
nal'odowlI, rząd będzie się starał pokonaó 
ze ~tanowcMścią i rozwagą. 

lIołaszwi!dzk:a. 
Biuro Wolffa donosi: Nota, doręozo· 

na przez Bzwe~lzkiego ministra - spraw l/l:,lgra
ni"znych p'lsłowi Stanów Zjednoczonych' 
Nelsonowi, MorriBow>, w uopnwied1!i na pro
vozy~ję prezyd~nta- Wilsona, przedsta,!ion~ 
naństwom neutralnym, pllsiłłdll w głowneJ 
;wej części następn'ące brzmienie: pl)1it~. 
ka, jaką rząd królewski uprawiał w c~a~le 
wojny. jest ściśle bezstronną nentralnf:Sclą. 
Azaty osiąg-oąć wynik praktyczny, rząd kr6-
lewski IN dązenin do zaohowania zasad pra
wa międ1ynarodoW9!l;O zWfac'ał się wielo .. 
krotuie, do mocarstw n~utralnyeh. oeIemo .. 
siągnięeia wspÓłprl:lcy dlaprZytoc~onego 
cela •. Rzad nie omieSlzkał w Bzcz9gQlnośei 
przed'!hwió u!idowi StanówZjednoczonycb 
propozycję, dotyczącą owego celn. • Rz.ąd 
królewski stwierdził lIIuboiewaniern, ze m
teres,? Stanów Zjednoe~l}nyclI nie d'JzwoF
ły iIn pT!'lyłączyd si? . do tych. propozycji. 
Propo70yojs, poczvnione przez rząd króleyv
ski, doprowadziły do syst?IDll w.sp~luyeh za· 
rządzeń poiniędzy Danją, SZ'WtH3ją l Norwe
gią względem obu st~<)n W?jnjfłeyc~. yv. 

-polityce, jaką. rz.ąd krolewski uprawIa Ola 
zacllvwania swej nautralności i dla zabez.
pieczenia słuswj"Cu praw kraju, 'rz!l,d kró
lewski, posiadający serce dla nh,op1s&nyeh 
ciernień J'akia z dnia na dzień COl'.IZ okru .. 

" , k ' , 't' b ł tnieJ'cb:i:a na ~ałej lurl?(ls'~Ił g,o o,," y 
< '4 .., ~~ 

wykofl'yRtać każdą nadaj1llrą Sll~ Sp_o80onos",. 
abypr1.yf.zynić Bię do nnrntTadzeUla blizk!s
go trw~lego pokOju. Dlatego tez l'zą~ p~. 
SpieEezył rrz.ył,czyć się do szIachetneł lm: 
cilltyWV prezydenta. w tym oaln, by Zrl'!'JfW 

1l10źU;OŚó sprow3\henia rokowań pomiędzy 
strollc;,mi woiująoemi. 

Propozycja, ets'D.GwIQea przedmiot n;~ 
~ ". .J:.. nie's:lel wymiany k('reiJpOn~EHlql. pf'~ ';0 F': 

Iw l'eI ukrócenia Zła w!llny. ·W",zeia!ru rZil;!1 

Stii.UÓi' Z;· daoezonydl ubrał jakG śrocL!-: dia 
;~(lś"~jił do tego c~lu rost:;pc7!a:li;~. kt6A"C 
znuj,:;uje Bię·w· filialnej Srrt:2i;ZiJ/J'N1 ;;; 7: a » 

~adl.l!nj, },kia de ch wHi obecnej st~n?":lły 
IJoliiykę nąan król:>wskkgG. RZf;a :;.'c.!:'y>u 
s:,-i ariera się M zdaniu Duli. ja,.Id pc"nl~~ 
!a or~~i; tV ied~o!2>lośnC'l r~zc]·.!·-ji e-;'7y··~~J r~~er1· 

I
I ,~ta wid D~i, hęrl:~ie w pr;;Y!1!zb§131 dh!, prze

szł(·~, .. d ".,. dals·7.ym c!~,~n SZedł d ~~:JgsJ nen
tr::Jnośei f bel.a7rG~~n['ś~f :7z~lęd€m Din! !lf~OD 
,vOjUiHCych a skło;;,ny b:Jd: b Gpuśilici je; wó':" 
czas' t.:, 1~:f1; gdy i!ltere,,!~ydowa. kraju l 
gndn{~tJ naroda ~HnU'~Z& gn do Zf!Hai~j.'" J~gO 
lolity!;:). 

Odiazd li'? B3rn~i:~ri~~;; 
'" 
Wedlu~ oirzymar.ej w B;,;:rlirj~ 'U'ia .. 

ctomośd. roseł c~sal's!d. hl'. Bel'ns~orff~ 
wraz z personelem dyplomatycznym l 
!mnsularnym w dniu 13 b. m .. <}Js1ądzie 

1:' d ' V"I~ l'" 1 na. parowiec ,,1re erle . l' In}! Sl~an-
dynetl.?Js:,lej. 
. O;:.Iij~2d p~~łaaiji;'ilepyit::ań ... 

. skiego. . 
Voss. Ztg.1t conosi pod datą 9 lu

tE:dQ "że dzisiaj po południU: ministerjum 
.. I " 1 t spraw zagran:cznycn ooręczy paszpor y. 

posłOWi amer)·kanskie~~. Do d~S~OZYC;l 
jego oddano dwa pOClągI specJame. -
Jednym z nich odjedzie poseł i perso
nel poselski, drugim zaś amerykanie, a 
wraz z nimi wię~;sZOŚG korespondentów 
pism amerykańskich. Niektórzy kOl'es~ 

pondenci, będący zdania wobec astatu 
nich wiadomości z AmeryJd, iż zerwa
nie stosunków nie pociągnie za sobą 
wojny, zamierzają pozostać na miejscu. 

Ambasa da anu.!!"y~un!ska 
. ., Beriłiniie" 

Z Berlina donoszą: Połączenia tele
foniczne z tutajsZ!i ambasadą B"!lel'ykan .. 
ską od dnia 8 wieczorem przerwano. 

Co uczynią Słamy Zjedna .. 
Czcne z Ausłro .. W ęurami1 

Rząd amerykański stara się uniknąć 
. zerwania stosunków z Wiedniem. Depar~ 
tament państwowy oświadczył urzędowo, 
że pomiędzy Stanami Zjednoczonymi a 
Niemcami, nie będzie rokowań w sprawie 
ustępstwa ze strony Niemiec. Większość 
jest zdania, że Niemcy swego stanowiska ' 
nie zmienią. Wilson zaś, z drugiej strony 
jest silnie zdecydowany kontynl1cwać po
litykę, którą naszkicował na kongresie. 

i Ameryka opiekuje się nadal 
austrjakami. 

"Secolo" dowiaduje się z P:nyża, że 
tamtejszy ambasador amerykański, otrzy
mał z Waszyngtonu p .. lecenie, by wstrzy
mał swoją dotychczi1S0Wą dział lność na 
rzecz jeńców wojennych niemców i niem
ców internowanych w~Franc;i. W ple
ceniu tern niema wzmia'lki I) ob'lwatl"lach 
austrjackich, węgierskich i tnreckich, któ
rymi ambasada prawdopodobnie nadal o-
piekować się będzie. -
~. "II" .. 
~ry~im pr~ec:lw WCjj;ri!u~iII 

"Frankfurfer Zeitullg" donmd z No
wego Yorku: Były sekretarz stanu (Ha 
spraw zag,anicznych Bryan, wydał~dezwę 
nawołującą naród amerykański do spojw~ 
ju. W razie zaQstrzenla się syhwcji. żąda 
Bryan głosowania ludowego, czy wojną 
ma być wypowiedz!ana. 

~!J!"l!lt o;::: ~'" li:I ~ 

~~~~,.~!la ;ilG~§'Ii;"':<2jfgluęc~e 

\f",rnh"~7l! - ~.:oQ "'-.a;fI 

»Voss:. Ztg.« o~.J.awi?ojąc Ze!v:a~1:~ ct-::J" 
sl.mków między Nkrs cUili a A~~,y;{q, o~ 
świadc2.3: Mimo wilzy:;'ico, rozstrzygnIęcie 

:, pad'l;'" ~;_!-"'-,-~ ,,~-, __ 4-7-" W wOJn .. iB za !.'1t.- !J>l,,~U~/':CiU, .,f"J. iL,L~:.i.~.t" 
g "';"'C1<l tpCO;) TI'''' h-,~;;:o", F'(lry,O ZITl'o;'l'Ć h~"" ~_ ;~ ~ a,.1.1.._ t.. .:.~._,~ .u;>~.o '-''''' ... _;;;';_ 
nawet WClt'H;Wę;';lG P:ZtOZ .A!lgiJę do UC!Z!li
łu w wojnie nowyr:h !1"'mdów. 

A~lj=~"$.1~~~ ~l ~~e~l~!J'r:~ 
PrE·z~"::f,nt- W:15G2 IjOE_tE.,;~o~;;ił uzt:i1Ć 

de jure gener:<.ła C?nfrn~~ jak'J głowę 1,b~ 
k~yku j uDoważ:lił· no~cz~m~~~.;HJ'\'7~;:~.~.G 
_'Hnbf:',s3.dora' dla JH2k..syku. H [" y!ca. Fie:= 
chera, d~ nut'ychm!:~Eto';tPg{) n~&w!~ZalH2 
z(·rwanyeh 19 k<:;iet~~~a }\)14. 1'. ~t0ml!t:ó," 
dy ~~lt}n:.'.~ tyc~n.vęh. Flatuher wyjechał jU3~ 
d'J :;t,:;1iev ~;kl,sv!iU. 

Jestto pkr'\V~:':j rz~d, mmany pi'zf::e 
Stany Zj:;dn. od ezl'S'i', rządó'i: M~dero. 

n. .-q tli' iI' iT fI?ł. r"J' 

~~lJ~'t'!17ij~iL;2 ,~~@2]~11'~:l;r:;J~,r" 

Bivro Retitera. donosi z Buer:os 
Aires: Rzą(~ argentynsM doqczjłposIo" 
wi niernied>iemu odpowiedź:na notę z 
-zanoV'Jiedz:ą o WOlnie pnd~nurs~~I·ej. ·~zą.d 

t- 1 .., l a_. '" t argentyiis!ii wyr:!ża UDCh;)\VSrH0, ze L<:<l' 
krańcowe śrad;>! uznano za niezbedne i 
oświadcza, iż rząd oprze zacho·wanie 
się swoje, jak .z;\wsze, na poclstawach 
prawa międzynarodowego. 

Z Bra~Jlji!ll 
Agencja H<1vasa Z Ria de Janai!o do"' 

nosi: Miriietel' Bllra,w zewnętrznseh wrę
czył posłowi niemiee1:ismu protestująe!} 
notę, w której powie1ziano, Ż'3 czyni się 
Niemcy . odpowiedzialnemi E2 wSielkie 

szkod!', poczyn;ol1e nieniieeldemi h:dz1ami 
podwodp.emi podd~nym. f::achtcm i c~;rętum 
brazylijskim. 

Zniesienie bBokC<!dy Grecji~ 
Z Londynu donoszą: Według wia

domości z Aten, blokadę wybrzeży greu 
ckich zniesiono. W portach greckich 
rozpoczęlO się wyładowywanie zboża~ 

Amerykańskie dosławy. 
J~k się vkazllja Z opóźnionego do .. 

niesIenia .Gazette da LGusanne", jeszcze i 
teraz obstaJunki woje,uue ententy w Ame
ryce są bardzo znaczne. W pierwszem 
półrotlzu 1917 -mialo ,być dostarCZOIiS 
600000 ton stali a w drugiem 8CO,OOO
dla' Anglji, Francji i WłocI:!, Opróc~. t6~O 
obstalowano: 100,000 ton płyt paneer::lycil, 
160,000 i3zyn ko!eiowyeb. 100,000 surow
caJ 50,COO żelaza konstrukcyjnego i 40,000 
tOD drutu żelaznego. 
. Amerykański rynek. wobec powY*SZg. 
go, tak zos:jł ogołocony, że dla własnych 
potrzeh pO~()8tało zaledwie 200,000 ton ma
terialóy: Eelaznyr.h, 75,000 ton szyn i 
10,000 tonmaterjałów żelaz»ych do budo
wy mostó\.'. Znauv ~mle.·ykańB1:i s!)ustoł 
;'lokaju, Henry:r Ford, który dotyche~21!l 
odrJ1!uca~: z8mówj~ilia na dos!;.!','''" r,:; t,:'nH,~ 
bilów dla ententy, oświsd!'\z}~, 
furwl!ejidzielluików arnstljrf.bm~' ·c ~,' 
S~ oia ::iellrie zatlady p:'z:,:nyd :-
apOZYCJI władz~m"ryk2lHlJ;:if!n w [(y: oc 

twarzani!! matsrje.łów WlJJ3DI:ydl ł 
StUfly Zjedn\!czone zenVi'j: s',/oh Lf.lU tr,.i
n::Ść. 

~ml~:~5~~ 'U~"?].:~~~.;~~~~;~ ~~_~~:~~~._- ź:~~~ 
i-~a~.!U~ ~ fi 

Flotę austro-t!::'fi:;ierską dof1:neł3 ci~il 
ka strata, UillS.rł buwiem t:8 za pa!f:ni~ P;!,!'::, 

kDm~nd?:nt rr~ary~L~~rk~~ wir:lki ~Jlrnir~.! A:l'4 
bn! Haus. 

Wsnó1Trr:łnr;wnik 8"'co'o' ri,'l'~si ;)(\<1 - L-O -;._.' .... __ ~u -- "t.. .. ~~ J \... _ _ "'..J" .. J;:' _ .~ 

ć~tą 7 b. ITi. WleCZOrer:i, Zt! Vii' CH~1:n 031a' 
171ich 24 goc1.;;in f:ir~~C0r!D 520(;0 tO!1 ~~o" 
jtmnośd O:?fęt0\7;:;J. Strah. o tyle j~sl 
dotkliw;?z·~, fe ofiarą 'xojny p:':'-:~E~,;::rs -:iej 
padłv 2 p2:0~:vce zamf)rs_I~je f,P~:)~'t Ade
l 'r':" {qQ1 ;0 'T" i P>,.;,l1·," 0;1777 t\ 
,al~\;; O~~'6~~ i~~~6 -~f~gli~y"~tra~ili p:1;~;;:e 
"Odin tG

, "VV"arllght % J "Be~f.Jrtt!; nortfJef!Q~ 

:;~ a~~!~:~C:~ ~j;:S!~~~ :>k(r~~f:: :'; ;~;~:~~ 
ś:r\~/eJzi - ~PI~\~?~11ae; oraz ~~~łOS1 - »Pi~ 
~ano". 

-2 Lon.dy:riti donosz~: Adlnlralicja 003 

r~~~i~", i~3/,~f~;;~~~~ p~~~i~~~~ ;I-~~~~{~~~ 
do Au skllji, 3-go lutego bez osŁrzt:ża,h1 
zaiopbr:y został przez nier:1ieeką ió::)ipod~ 
wudn~. Prr3aier~'v.: u:2~tov,;ał ~?l~~r:fl~rs!\i 
P'" ·O·,:'!~ia.ł"'lo ~""'~(!"<2:nr~,~U ,., pof>" 7t:1~1A""'4' ~""'t1: <f" ....... 

i.=, ..... <.~t;. ..... ,!.V'iA:',z.,il.C:.~~_l.~ ... u .1 .. _l.:.'ł.,.-tł ........ ...;;;.:1 .:;.::.a ..... ~':: 

Vigo, ł\ap1tanz lc::::1al~ vv'Zlę!<) do !~~~1"!O.~-1 
i zatrzymano na łodzi podw0dnej, 

UW~;~~~~~~;~~~~~~~::,~:E~S~:~@l!3 
"E~ti U~sac;u denosi z Bei~lina: 
7 J - .J ~ .. S .. 17~ 1 '" - ·H"~. 2 onywarcn tafle,,: .!.je(m"J::z'~·:-1y,,'J~ 

ld6rzy znajdiH:vali Się na perowcu ame'" 
rykańshim "Jarrowdale", aosfawioiiy'f1:1 
do Szczecina trzeb krąźow:;;ik nIemIec
ki, wypuścil rząd niemi~;:;~d na woinośe 
w dniu {} h. roP 
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Wojna podmorska. 
Według wiadomości, otrzymanych 

przez ajencję amerykańską nUnited 
Press" z Londynu, zaostrzona wojną 
podmorska wywołała już skutki po
ważne. 

Jak donoszą ze Stokholmu, w Lon
dynie panuje nastrój .poważny. Rżeczo
:znawca, kt6ry r-rzybył z Lonclvnu, oś
wiadcza,' że obllczen'ia niemieckie, iż 
najważniejszych zapasów starczy Anglji 
na niewiele miesięcy, są słuszne_ 

Depesza Havasa: An;1iGIsld parowkc 
osobowy "CaHforni.a." ulef:;l zatopie,.,ju 
przez Mdź po!h<,'odną. Na po~~bdzie by~ 
lo 205 osób zalogi 1 podróżn.ych: 28 o
sób z załogi i 3 podróżnych utonęło, 4 
osoby zgineły sb.rtHem wybuchu. "Ca
morda" miała8,6lJZ ton i była" zbudo
wana w r. 1907. 

Odwigi. 
Do "V'okal Auzi:ligerait douo""ą fel R~

terda mu: Po mroz,~ch, które przekroczy
ły 20 stopni CPhliusza, I1s5tała odwilż i 
temper~tura obuiżjla P;ę od 8 do lo ston~ 
niC. powyżej zera. Ntl lodzie, pokrywa .. 
jącymltrmały spt?'wne, gk;!zuła się woda. 

Sprr.wozdawca wojenny "Lok. An\:'. 't<, 
p. Jerzy Wasner, te!e2!:ł>fuje SI A-iitawy pod 
datą 3 h. In,: 

_ "Dzisiaj 'IV nocy nie mogłem spać z 
powodu aspiryny, ładowsłem się azczerze 
głębok:JJ CiSHij, dokoła. - nie było słychać 
ani jad nego atrzału; wczoraj wiac:ilorem o 
god:linie 8 i pół, I!dy wracałem do domu, 
było jui tutaj w śródmieściu 18 st. J'cl.kie 
zimnIl, mogło panować na wydmie Bergman
na? Wydma ta była niegrlyś zaleahna,. a 
teraz jest sitkiem wysokich, jak pokó,. ·IE
jów, rowy są zrównana, okopów niema, o
gień nawet II oddaleoia niemo.zliwy. By
łem rosjanom serdecznie wdzięczny za to, 
że milczeli. Naraz, punktualnie o trz.eciej.· 
zaezęło się - ogień huraganowy niezwy .. 
klej siły. Przerwy najwyżej dwu, przewa
jnle· saledwiejedno8skundowv. Około 4-ej 
ueichło. O świcie zaczęło sill wmowo. A· 
maksimnmzimna ? Temperatura musiała 
apaśó, mrąsdoehodsił zatem do 88 at. 

Strzelanie miała 08 celu rozpocl!ęci~ 
atakuro8yjłlkiegn. Od' czasu, kiedy 1I~br8' 
liśmy im 900 jeńoów, kiedy zastaliśmy obu 
pułlrowników przy kawie, a trzeciego nie
Aywf'go, winni nam byli jeszcze odpowiedź. 
Osobliwie wiodło im sil} ~ tym atakiem. 
Trzaskący mróz dopomógł nam do odparcia 
go SI łatwośoią. Lotnicy ich zaledwie się 
wz.nieśli, ju~ mu!\isIi 'lądować - prawdopo-
6loDuie zamarzała im benzyn!!. Miny ich o 
wiele za s?ybko spadały na ziE'mię i pękały 
w zn3csnem oddalenin od naszej linji, po
crald dział trlln~łyto tu; to tam, a zgrabia- . 
łe lęce str .. elały bezplanowo. \iVmieszał się 
trzeci~ jss,·cze potężniejszy - atak został 

szybko przerwany. 
Będzie to mialo skutki i dla nss,' WQ

beft zimna. metal Eliemieeki i rosyjsld są 
jednakowe, a w jaki sposób l'iaradzi się mo
gąeym stąd wyniknąć sku:kom - n'e mam 
pojęcl8. W 'każuJm razie zaszedł w całej 
hist'lrji wcjny bardzo flladki wypadek. Atak 
nastąpił zresztą od północnego wschodu, 
tam, gdzie wzdłuż długiego gościńca jezio
ra Babit położony jest cmental'll łotewllki. 
Cmsatarzten zRjmU}9 kilometr kwadl'atowy 
- tuka. przestrzeń potrzebna byla dl!t po
~:?el'aDla tysięcy poll:idyoh. jakich korpus 
łotewpki stracił w walkach Gtyczniowveb. 

Skaru;) .. 1 barak6wy. 

"B,'rHngske T:denne'" donosi z Pei€;r .. · 
sburea, że rZ.1!d ro~y's~i rozwużl.l Epra'lf'ę 
zaprOWaUZtłlllS lrontt'clI pnństwowej nad 
wszystkimi rosyjskimi bankami prywiitnV
mi. PflV\ód do tego dało spraw{)zd~nje 
drugiego dyrektora banku państwa z rewi~ 
zji, dokrmanej w róż! yrh bankach pet"lr
shufskich i moskievi skich; rewizja h wv
kaza-la, że kilka bEOUków uczestniczyło w 
ępekulaejach artykułami, Ź?wi!osciowymi. 

Amfitea~rc'i!ll $;I niiepmHe§.tej PO~5;,e. 

W dzienniku petersturst~im t>Russ;{a;a 
Wol~" .ukazał się arty~;uł znanego pisarźa 
rosYlsklegCJ Amfiteatwwa, 'D ś-.vh':cony Po;~ 
sce.. Autor ,artykułu. 7atM'i":'T"{1'e .",;p. '.J'''' 

~!~,:~f·,~if?j~~~3~{:I~:_;:.I,.,~,_."'.: •. , •.• :,V,.';~~;~~f~ 
......... ""- in :pi':s:~~0"" 

CZi'l=j. 
, 1\ r 

.t'.L i..~ 

GAZETA 

zachowuje. ja.k gdyby wyźej wzmiankowa
Jl~ akt.z dn:a 5~gJ listopada wcale nie 
mlał mIejsc:'!. 

. Nie oskar~aćf lecz przeciwnie, podzi
WIać należy polaków, ich odwagę ohywa .. 
teIską, z jaką stają '·ni Vi obr?~ie sw~go 
naro~owego "jaa, swej godnosc! ~raz Jed
nOŚCI, pcnliw:; wszystldch tak trudnych 
warunkó v. 

Nam - mówi d,okj AmIiteatrow 
ch~:iała zadać Polskc1. na 510";0, im zaś 
nie chce w:erzvĆ, pomimo, że otrzvttlala 
jaz od n~ch cień re",liz'ccji danych :ej o~ 
~clD~ . 

Ateby osłabić t,) w~azcnie, jaKle w 
Pol';;,~" ;" Z' ·,,,p""rh , '7-,~'"~ '·~zc,,,:.., n',,·.,· ,"""!,!,,, 

~~ .... ).~_' .... ~si) ":~ 'iJ _>: ~~:::l'- ...... l-o.ł~ ~ .'.H.J."",-.,:,~:!~' 

ual.::,:ałoDY Rosu rrzec::'T~?ystkem Qac cy
mi~ię całe; b1urd;:racji "PriwlsHnja P

, kfórą 
mu' t~t'"'i~vf"'l~""'a~ t·.:.l- a·:~...;.',:-:,..-·'M:'":;Cl."'-'t-.v· ;~k t)".-!llv· ~: 1'_4..1 ~ ~;"',.!.~."" h:\. ~ .1~:·~;t:,,~1.L.i.1Ch"J J~4. - b-L-J .... 

by ona <ri3. JaEl(i,S zaszczytnem 
wSf'c;::;;:kniem. MrdTIViU do czvnien!~ 
już nle z J~J,;ąś al1tcnc'l:1:ą P:.:lskl, "lecz z 
jej nii'pNl1(głością". . 

AlT't!l'ś~!i\";?l.i!rS:l!:~Wsew w R@s~i. 
Vst jeilnego z artystów warszaw~ 

s~kh, otrzymany w Warsza.wie z 1"10-
skwy przez Sz".'a'car)-0, :zawiera szcze
góty o losie części artysfówwarszaw
sl~ich, którzy bącź nie zoążyli rowrócic 
do Warszawy przed zajęciem stelicy 
przez wojs!.ca niemieckie, bądź tez-wy
jechali podczas masowego opuszczania 
rodlinnego mia.sta. " 

PÓŹ'1ą jesien:ą 1915 r. artysta ope
retki warszQws!<;iej, p. M. Domoslawski 
zorganizował zespół operetkowy z za~ 
miarem dawania przedstawień w obu 
stolicach Rosji: w"Moskwie i w Peter,
sbur%!u. Pinansowym dyr~ktcrem: teatru 
byt przedsiębiorca teatralny Mas~anni
kow. Do trupy tej weszli pp.: Lucyna 
Messai6wna i Wiktorja Kawecka, które 

. śpiewaly na zmianę, Antoni Fertner, Ja
giełski, Niewiarowska, Marjewska, Hor~ 
bowska, Pawłowska, Sźczawiński, oraz 
część trupy teatru polskiego, w Kijowie. 

Przedsiębiorstwo grato z niezłem 
powodzeniem .p. n. uOperetka' warszaw
ska- do wiosny. c Powodzenie jednak 
zmniejszało się stopniowo. W kóńcu se
z~nu pp. Messalówna i Kawecka opuś
Ciły towarzystwo. Przedsiębiorca Ma
sIannikow musiał do kladac dla pokrycia' 
kosztów i wreszcie-rozwiązał towarzy-' 

,stwo. Mimo starań nie ·udało 'sięznalezć 
innego przedsiębiorcy, kt-óryby zgodził" 
się prowarl1:ić operetkę polską na swe' 
ryZyko. ,', -," 

, Dwaj artyści pp. A. Fertneri Ja:' 
gielski-wstąpili do teatru kinemato!fra
licznego, prowadzonego w Moskwie "" na 
wielką skalę przez przedsiębiorcę Pu .. 
chaiskiego. Mówiąc nawiasem, A. Ferf..' 
ner wyjechał z Warszawy podczas lata 
1915 r., zaangążowany do zdjęć kinema
tograficznych przez ten właśnie teatr i 
nie zdążył na czas powrócić' do War
szawy. Atoli j to ostatnie przedsięmor-' 
stwo musiano rozw:ązac: zabral~lo ma
terjału do wy~obu film. Z zagranicy nie 
udało się go sprowadzić. 

Pomienione grono artystów musia
ło nadal myśleć o swym losie -- każdy 
osobno. Szereg męzczyzn starał śie o 
jakąkolwiek pracę zarobkową, o co zre
sztą nie byto łatwo. Pp. Fertner i ja~ 
gieIski wyjechali do Anapy, skąd w je
słeni powrócili do Moskwy. Obecnie nie 
grają nigdzie. . 

" Sądząc z opisu niektórych szcze
gó{ów w pomienionym liście. los tego 
grona artystów nie jest zabezpieczony. 

Wieści z Niemiec. 

l.0:J Z :<.1\ 

go wolno importować towary do okolic ie" 
żących na pogranic:m, słuzące do użytku. 
mieszkańców pogranicznych. Również prze" 
syłki dla je-ńców wojennych i ~ołn'erzy. 
prowianty okrętowe i paczki pocztowe z&
opatrzone w poświadczenia konsula nie 
podlegają pn:epis:)m. 

Słonie, ja~~~ ~'",;~~.r:~~~~ iiH!,cią~!'.l)t;;N~ 
w i./~~'ll'!!Ue, 

Jak w:adomD/ na uH~ach BerI1r;a 
wo1y, zaprzĘżone DO wozów, nie są IUż 
.n~czem dzhn:em. Publicz;:oś6 przedl.o
Gzi jUż l"o~o nich dosyć {,'bcjęfnie. .l~ie 
przed l<iUm dniarr.i. ujrzał Berlin niezwy
l~>~e \vido-;':V~f k.:;" Oto cztery słonie, \vy·· 
najęte Vi r[~enaź :;7;'1 I-Ia~;:hE'.cl~a, CL:jJ~!1~;Y 

.L l> '1 11. 

c,zler~ VlOZjl: ni::-;.ac.::-.!,"~:ane WySO!~D re"~~'15'" 

ol;. :.:.. 

Ameryka nie skonfisko11Uilła 
statków n2emieci~!ich. 
D,~peSZit iskrowa Biura Woiffa, wy~ 

słana ;::;od datą 5 lutego: Ze wzglśdu na 
, przes2.dne i b!ęrlne pogłoski o ś:c1kach, 

pedejmowanych przez r;z~d ameryka(xski po 
zęrwaniu stosunków' dyplomatycznych z 
Nierncami, pojawH}" Slę ośu~j~d-~:~etlia ze 
źródd dobrze poinformowanych, 2e rOE-.b
ski o ko:,f~_sk8cie sta~l\ów, ZiiUjdu;ących 
się w portadl E.merylrE.flsidch od p;;cz,'ttim 

, wotny, najzupełniej ~ą bezpoddc;,;n~.;: i ~e 
una pod?tnym 2~mw.::em r:awEt 5h~ me 
zash'mawl;;no. 

ui:'~: ~~~~~7)f~EJ 'Ct:J~~r;I~C! g~k"~~E~g 

ren1 rc.tacV;!1Vu1.. \-~/I{jZrV go Z rl'iJ,?0!'ca 

~~1~~z'~~;~:~1~!C!:;B~:{,,,~'~ 4~~~bt~it"~'·ilrrc- I 

fur~~:c~G \"'~~ci;·:~CÓVt.' p:nią h~ndus .. i, 
będ~cy t:t:'f rnen~ż:::Tjl doz:c·rcan~i s!or.~6\El .. 

z p~~ż;:Be{V,e~t~~~~~:a;e~:tc ~f~l:';~~~ 
peV.l~ieg~:\ 5fat~~~_r f .. *a~-~-::.:us;:;[\~U r~ c~.lym 

~~~~~~i~c~Y,~~ S~;sp~~;r~~;~:.Vl1w[anf~';~~'~~:; 

luŁ-:go. - Urz~dowo~ 

W łuku Yf'TP.S i W łuku Wy t- , 
scbaete, jak równir~ż od Ancre. do 
Somme, panowała ożywiona w~dka 
artyleryjska. Przed południem 8n= 

glicy podjęli nh;,k w pobUżu Sera; 
zostali odparci. Na północnym brze
gu Ancre, po krótkiej przerwie na
~tąpiły nowe". ataki, w przebiegu kióg 
rych straciliśmy nieco· terenu w po-
,bHżu Boillescourt. Na półn:,c od 
lasu St. €Pierre Vaasf, podczas nao
gółudaremnionsgo . natarcia, angli
kom pozostał. wq.żki skrawek wyło.,. 

. mo, litąry odo·sobniono. Pomiędvy 
Mozą .i Moz,:Ią, pO skutecżnem przy
go~c;wan~u· arfyleryjskiem ,w pobHtu 
Fhery Jedna kompanja dotarła -do 
3 linjifrancoskiej 'i przy niewielkich 
stratach własnychuprowadzHa 26 
jeńcow. 

I, wii9wm wschodłri~j~ 

" . ·Od DźwinydoDunaju nie pro
wadzono żadnych większych działań 
wojennych. ' 

front imlcedońsld.· 
Nic nowego. 

Lotnicy 
pomirqo surowego zimna, speł

nili w styczniu swe ważne zadania 
obserwacyjne i ,wywiadowcze~ oraz 
dokonali ataku. \V ubiegłym miesiąr 
cu straciliśmy 34 samoloty. Angli
cyt francuzii rosjanie stracili w wal
ce powietrznej i wskutek zestrzele
nia z ziemi 55 samolotów, z ktÓl\1Ch 
2~ s~a~ło w!d~;i'llnie _po. tamtej stro
me 11OF, zas:l6 znaJdUje SH~ W na~ 
szem posiadaniu. Prócz tego, strą
cor:o ,3 nieprzyjacielskiebalony na 
UWlęZI. Myśmy nie stracili ani je
dnego balonu. 

PierwSZj1 6eneral-.~watermist,.z 
LUDENDORFF. 

~3mt;l.'ii~at wieezolPlilIl\1. 

" Na., zachodzie tylko nad Somme 
trwa oźyWic:?Cł działalność ogniowa. 

W ROSJI, Rumunji i Macedonji 
nie za~zły żadne szczególniejsze wy
darzema. 

Ei 'f~1r~r:p"·:':~i.':d a ti,t'i~j..~,u::ki. 

\VIEDLN. 9-go IUf';I>.:ro 
~ . -10 • 

Z Vi ' l~,; 1:": ni WSCłH'f,3 '';~'l j. 

W nieUo:rych pun;';t''"'h frontu 
&~"'i[~"," ·~Cr:~'.""1O ..... ":'~;;.'- .a.~ 

O~J '1I'-100a az',u.&lnosc ::'HvlL'fji, oraz 
p~m.yśh1e dla D~S prled.:<i;~wz!ęcia pa-
trO!1. ' 

1\1ie z"HJzły ;;;adne ::;;Gi~f:'F:ólnh':B'M~ 
wydarznl i a. ,. 

Z€itstfLł,C;Z 6·Z6:.f~~ziaf;-'~$ ~:-~nera~']~ ~~@ 
~.:;~ li. O! !!fl): .... jl < 

fJ: tr'?~:ĘJl~1k f'a,!:,·~lt :JGi~ ~t~J~ 'f~~,. 

rary5~dego "Pciit Jc~~rna·"Z;.", :i:::; r::Uly'"' 
n2r:~a n!e::TI'~':> c:'::-~ je:; t \~/~ ~'tJ i:rO
siadaniu jaHegcś specjalnego 1':po;;obu 
torpedowan:a, przy którym n2'A'd n;::j
wp"awn!ejsz':; oko ni~ mo;;;e dosL.'i:la 
biegu rzuconej torpedy. Obs ":;:\.;'LH.:je 
podobne czyniono juz ;-Jejedr:okro~nie. 

HD!~~~2dj;m }~~::~ p~8ł"O;:-~2il~!;r 
flffli~~ !O~;l:'·. 

~ Ti!d~ pIsze, że {}ś\v'adczen:e ho
le:,derskh:go prf."zes3. m;,~~hów w hł;ie 
poseIs~deJ Od~ovliec~zl~ł~ Or~'ó1n2mu oeze" 
kiw:miu. Dotąd zdawaio Slę, że Wilson 
będzie pośrednikiem pCl~:OjQWY'lT; teraz 
prawdopodobnie ta ro],g spadnie na Ho-
l"'nd:f'! 06ól'~em ź"C7e""em ;i"!':t n"rodu .... ~ ; "t: ~ ... ~ l iI_ !...,. u. - J _...... .' 

hOientierS51ego, aby to, Co zscz. to ViI 
Waszyngtoni.e, slwńczyłc się w Hacze. 

tanu.' 
Posiedzenie VI odbyło się w dniu 

7 b. m. pod pnewodnictwem Marszałka 
Koronnego, w obecności 21 członków 
Rady Stanu, obu komisarzy i 4 zastęp;' 
ców. 

Obrady rozpoczęty się o g. 10 l'? 
a prze1lieg ich według komunikatu był 
nast-::pujący: 

Po odczytaniu i przyjęciu protok6-
. lu -piątego posiedzenia sekretarz Tym
czasowej Rady Stanu odczytał nadesra
ne adresy;':' 

Następnie wysłuchano sprawozda
_nia. z wydziału wykom'iiwczego w refe
raCle P', J. N. Pomorskiego z dw6ch 
posie.(lzeń, oraz przyjęto do wiadomo-

. ści zaproszenie przez wydział wykonaw
czy 5 osób na czronków Rady departa .. 
mentu sprawiedliwości z poza Rady Sta
n';!. a mian. pp.: D. Ance, J. Glassa, J. 
HI~ersbergera, J. Litauera, L. Supiefi. 
sinego. 

~ koler przyjęto wni.osek wydziału 
wykonawczego w kwestji pieczęci: ,.aby 
tymczasowo był używany Orzeł Biały 
przez T. R. St. do czasu, kiedy surawa 
h~rbu ?aństwa PoIsldegozostani~ den" 

. mtywme załatwioną". 
W da~~zym ciągu przyjęto wniosek 

p. K~npwsi:le,gO w sp~awie ochrony pra
cy : ono!mlw;v przeoywających poza 
g~amcaml lwalu. W ll:westji tej postano. 
WIOn? po:o~u!}lieć się z władzami oku" 
paq7Jneml, Kiore przyne.kły w tej mie» 
rze swoje współdziałanie. 

'Wreszcie przyjęto przedstawiony 
prze.z dyrektora departamentu skarbu, 
bu~zet za drugą palowę miesiąca sty
czrua, w sumie 16.633 mk. BO f. 

Postanowiono~ że przy obsadzaniu 
posad w kancelarji i blurach Rady Sta
n?, oddawane będzie pierwszeństwo przy 
rownych odpowiednich kwalifikacjach 
~achowych osobQm. kt6r<>ch krewni sIu" 
zą . k 1 k' :1 , W WO}S U po.s lem, lub w inny spo-
50b przyczyniają się do odbudowy Pań" 
stwa Polskiego. 
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bCIÓW łydowskich W sprawie wprowadza
lita w życie reformy gmin żydowskich, sta
lOwnie do rozPQfzą;d.zenia. z d. 1 lisiopada 
1916 r. Zja~d. ohradować mu tydz:eń ca
ły. ZaproszenIa otrzyma kilkUSet delega
tów z Warszawy i prowincji, 

Z 'Warszawy uczestn~ezyó będą taklte 
delegaci -wszystkich bóźnic, nbethamidra. 
szów" i t. zw. nizdebek" Ch::Hl'ydów. Rde~ 
rentem głównym tę\lzie rabin Kohn z Aus~ 
bachu. Referat jei~{} obej~nie następujące 
punkty: 1) ZUllCZ611i", nowego urządzenia 
gmin i ich praw db. dobm judaizmu; 2) 
SpoFób urzeczywilj~D.ie!1ia unwE'go prawa z 
dnia 1 listDpad1l~ 3) SlwordynoYdł-l1ie źy. 
dO~:iskiego zycia ekouolidczusgo i F'O'lgU
nago; 4) Przygoiowania do wybonhv we 
wszvstki\:h m:asL;;ch Grna QO Rady Naj
wy~Z&~ -

Poza teru hęi'lq, wyg)ns'i :me refi:>',dy 
fachowców i ZfH. wcóv. Cfgll.'-iizacji gmin 
żyuowskieh., 

ł{li'adzi:ai:e ~ dzieSl2h:~ I!'l~!ewkowsfdej. 

Od jakiegoś czasu Vii dzielnicy na
fewJ;owskiej popełnione były sy8tem~.t.YCZ
Ile kradzieże w 8kła~ach hurtowych lwfel:' 
kich mazazynach. Obecnie dopiero uda.ło 
się wpnść na ślad złoczyńców. Jedna i. 
pierwszych okrRdziona została firma Po
znańekich, która, wszcząwszy dochodzenia, 
odnahuja sw6i towar \'II r-·łOI1Eku. Towfir 
ten Bpi'z-:ld3wany ta.~ń był tan~ej nlż w 
W'1i's7.G,wie i dla tego wzhudziło to pode;rz,,- _ 
nie. 

Wy~lHny do Płońska pracownik skła
dów fi;m~' PO~lllań<lhich, Gowie:i.ld',ł się od 
tamtejszego kupca Ro;fałGw:cza, Ż0 sprze
da .....-any w Piońs:':u t(H,-ar k upiuuy ZGst:łł 
~" Warszawie fi niejakiego WhSerCl1ga, 
właóeic:ela restauracji. Po u ęciu ,"VasJ"i
cuga wykryto j jego wspólników, którymi 
są: Mosz"k -Kleillbacz, Al)fam Eersz 
Frant, Josek Mitelherg i Ieek Majer Sz·pi
talewicz. W tych dniach odbyć się miał 
proees sądowy \V3zystidch oskarżonycb, 
It'ćz odleżono go dla powołańia jeszcze 
kilku świadków. Sprawa ta wywołała 
wielką sensację w dzielnicy nalewkow
s:kiej. Niewyl;ryci dot!łd złodzieje zdobyli 
Bobie nicIana rozgłos i ... respekt, jak to są
dzić można z "Momentu·, który, podająe 
DotatkQ z Sfłdu, piaZ8, iż "na ławie oskar
żonych zasiedli pp. (panowiel) poczem cy
tuje nazwiska oskllrżonyeb. 

Ech. urodni pl"ZW ul. Sadowej. 

. Z~sadDieze·poblliiki . zbrodni ·są już n
BtAłnne na po-dsttłwie sebranych dotychczas 
pnez wladze śledcze dowOOó1l7 •. Zdeg-ene
rIJwanemn młodzieńcowi chwziło ozdoby
oie pienięd~y, których potr~bował ciągle na 
zBspokojenie rozrywek i na różne anormal
Da wymogi. 

Chęe zdobycia pieniędzy - dominuje 
w całym przebiegu prOCesu zbrodniczego, a 
najwyraźniejszym tego dOWGdem była ohęó 
SB;ybkiego sj'ienięzenia l!rabowanyeh ZAmor-
d9wanej Fen~nsównie przedmiotowo -

Dozanotowanyrh jaź szczegÓłów, ma" 
jących wyjaśnić bliżej pobudki l!brtldni, a 
zarazem mtiilió preml:dybcję!:ls strony prza
stępcy, p1:8ybywają nowe. nnjzupełniei po
twierrlzająee ustaloną już przez wbidze śled- . 
~ze hypotezę. 

Lublina 

Na miejsce zastępcy gen.-guberna
bra w okupacji austrjackiej po Ś, p. ge
nerale Wiktorze Grzesickim, wymieniaM 
Ile są nazwiska marszałka polnego Ur
syna Pruszyńskiego lub gel'J. majora Sta~ 
Hislawa Pucha{skiego, byłego komen= 
'lanta Legjon6w. , 

MarszaIek polny Ursyl1 Prus~yński 
dał się· b1:żej peznać, będąc w ub. roku 
na stanowisku komendanta etapowego. 
Na tern stanowisku kierował r6wnocze
snie wszeBdemi sr;rawami cywilnemi na 
Wołyniu i Chełmszczyźnie. 

Wykrycie fa~ezer$tW'# wyborczego. 

Wielką sensację wywołało w Otwoc
ku wykryde wśród żydów znamiennego 
fałszerstwa w związku z wyborami do 
miejsco\!lej rady miejskiej. Żydzi 'mają 
lam bezwzględną większość w kurji han .. 
dlowej; natomiast kurj~· III b~ła n~epewną: 
Dano więc hasło zapIsywama SIę do tel 
knrji. 

I oto oficjalnie biuro wyborcze stvlier
Gziło że wyborcy, którzy początkowo 
przedstawili paszporty znapisem .. h~~ndler: 
ł przez to jako handlujący kwahfl~owal: 
się do kurji handlowej, po upływIe, dr~l 
kilku przedstawili paszporty, w· ktorycn 
wymieniony jest izmy zawód- . 

W kancelarji bu.mistrza sporZądZDł1G 
protoJkó! O tem nadużyciu; 'IV sprawę wda
Jn Sl·P. ta!'~e wł-I~e 0'["0- ~'r:na 'J ~ n.LI u-.u:.. l_U.:. D."-J JJ. ~. 

D,':" 
\\&lU~Z'_ 
l!Za80ViE;j R~dr St3~11. 

Natlt~{li1.3 odbędZIe .s~i t:'1':;,;'iaO;C~;,l;:i:1:e 
iłlli. ~;~"gQ lł< nI. 

GAZELA LUDZKA 

- Radni z 4:.oazi. 

W tych dniach· przybyla do War" 
szawy grupa radnych li: Łodzi, ktÓrzy 
chcą się zapoznać z I'e~ularnlnem i ca~ 
fokszfaltem prac Rady Miejskiej w War-
szawie. . 

- Opisk-21 nad' ~bl'1'Matal. auneryic: .. 

Kcnsul amGr}'lmń~l(i, p. HenTĆ>;:;!lO de 
Soto, zwr.~cił się di} kO!3S'lLtu BZW"~C no~de
go o c;;ję;:\e opieki n:d r.Ogost~~,: "yn:1 v: 
'l.Ta'''I!,;.m;.. Ahv",·"tei",,- i ,.n, , .... ,,: ' .. ~,,::.~: v '!. ........ w .. r

_ Vł..'tI_\'"">'~" 4,,~.Ii:<.~ ... 1,'1':':, .... ,.~~> ....... 1'!!" 

Kotaul Ezw~je!;rs~,i ;H~G1J;d<p!v:.J,!. ;-;k' -:'-j:;ke 

~:;ek~;~~W~;.'i;,~mirl}~~:'~2:]~::~~~~~m~~. ;'~i:·:~·;:;: 
wie po~~:st::ta ~Z~;~ljC::-·:'~l.:sg"j w r· ! ~.!: .... 

K''''·.E:)l "mc,,·yk.·'·;~( 0;1 C::,;:. ·l ."ę 
rÓt;;:}'I;e~' pn ~d;;;.:1yl'~J:= :: -.]-; ~ld~!"~'j -- ~ r ~-:rr.~J 
s?rłn::k'mi i b··;1f;r~r;:i;;-;: ~1"'P.1:U r;;'"; ~ c" ~ -!.1in1 
fr;:;'ll!":uak::i-j <-, V7n~·sz : "':;' :,'" I{>_:;'s~: ł';,.. ·a.l-
e1r~}::~ pr.:\yu n0;:0bBf~ :!::'~!;1Ie ~:,~·i·-:~>~ n:;;j 
p~(da~y(r.: f''''''liit~~.-. t('fł~;·,_1~(~1·-"Yc~. 

r~:~ns.nl:~ty ~~~~~:~_1;:~.!i.s~:,j i. sz~r !jf'ars1d 
w \~r." B - '~V~i3 były fikrę.!yt~:·wane prz.v rzt'!--
d7](' rf'syj~6:im. . 

PrzY~Gtow:-,nia do v. yjazdu z Warsga. 
wy r:ersonel,U );glJ1';Ghtu aruer'yf,~ui:l!;pgo y ... 
e2ynHH:.lG~ ~<"ou?lil' Wf Dl ;; ·rerS01.<91~:n ua<€ 
lfę do B'3rlina, sk;;.d w:-zyscy konsuI:H'oi'e z 
{'Słi"gO raństw:il. niem.iećlkie;:-o 'wr:1Z z .. mb:!. 
s.gdą am~r~' kaitsk!i w vj ~ną, j:tk (;onnsi WC~f:
l'aj,za '" V,'ssi"l:he Z-it1.1!1f:'" cto An:r..rvki, 
Wyst!;w!nuie raE2:[ort5w 'v Berl:n;\3 pr.trwl'. 
jeszcze kqka dnL 

Dodać ndf'ily, ~b do ambasad" amary. 
kań'lkiei w Bl'rlinl<l n;-,ieżq równi2ź konsu
lowie z cnł"1) Rz '·zy ni€mi;!,:;Ue!. 

Konsul aE:le'ylta:'is~-j \,,- W· fll/;:)'v:e ('~ 
trzymał od sP.'\b .... "adOTf~ Stsnów \"i! Berłif!i,~ 
rO~eee!1'e t}rl1s~lJ:tsni". Warsrawy. 

Dnia 7-20 h. m. c;<łołlkcwip. kw suiatu 
złożyli ur:?:ę{kwe wizyty pożegnaJne. 

- Pc!Sts!'l!owil:'!nie o z!ll1ia!i~e \\!Ifahlty 
z ~nja 9 ~p·ltu!r.;a [SiG r. 

Zwracaią się do nas niejednokrr= 
tnie czdeInicy "Gazety Ł" z prośbą 
o wyjaśnienie, jak mają rozumieć roz~ 
porządzenle, wydrukowane w .NQ.1 Dzien-
nika urzf'd 0 wego, które opiewa: . 

1) .. Wszystkie w rublach głoszące 
wyrlaty i zobowiązan~a mogą być do
konywane w polskiej walucie markowej 
we-dlug kursu 1 rube~ 2.16 m. 

2) Poniewat banknoty polskiej kasy 
po~yczl'owej mogą być WYPuszczone do
piero- mniej więcej za fi tygodni, dłuż,; 
nicy już teraz mogą pokrywać swe zobo
wiązania, zaciągnięte w mont'cie rublo
wej. po kursie 2.16 markami niemiec
kiemiw ·miejsce marekpólskich". . 

Ot6ź, na zasadzie zasięgnięfyt:h w 
prezydjum policji informacji, udzielamy 
naszym si. czytelnikom zbiorowej od
powiedzi. jak należy komentować wy
żej cytowane postanowienie: 

Banki o-bowiązane są przyjmować 
. należność maYi~ami po kursie 1 rb.= 

2.16 mk. za weksle, wystawione w ru
blach, jeżeli zaś waluty nie chcą przy· 
jąc i od :!ają następnie weksle do pro
testu, iak to czyni naprz. Warszawski 
BJlnk Handlowy, Oddzial w Łodzi, tó 
wprawdzie, według rozporządzenia p. ge
nerał-gubernatora von BeseIera z dnia 
20 stycznia b. r., nie jest wyznaczona 
kara za tego rodzaju błędne i~omento-

. wanie· postanow~enia obowiązu;ącego, 
jedna ~ powiedzia no wyraźniej że.: ~ wszy
stkie prawne interesy, które s!,!'zeciwia
ją się niniejszemu rozporządzeniu, uwa
żane będą za nie ważne" . 

Należy to rozumieć, według otrzy
manego przez nas w prezydjum policji 
wyjaśnienia, Ź;'; wszelkie koszta, jakie 

,w następstwie nieprawnego postąpIenia 
Banku wynikną, ponosi Bank, nie zaś 
klijent, gdy ten wykaże, żechcial wp?a
cje należność markami po kursie j rUg 
beI=2.16 mk. 

- Już s~ fa!sJ':I'iwa!!y i G21ebaryny. 

Czego to dzisiaj nie POIiI'llUia;fI: li nas 
pOE\ysłowI rvcerze p:rzemysh! ... 

Ostainiemi czasy np. pokazywau<J nam 
pakieciki poclrl'tbianej sacharyny". 

Jak wiadomo, sacharyna juz j prz"G 
''''.ljną miltla -szerclds z.H;tosowad". jaiw 
słodzący ś~odek, Zl!.l<tęllojąey zawsze dro .. 
gi u nns cuklef. zrozumiałem Jest prz::to, 
iż t!?mbr.r<lzieJ w cza~ie wojny zaczęło s;ę 
ba.rdziej jeszez'3 rozpowszechniać uŻy'Ą'a< 
nie zam'ast cukru tli1charany •.• 

Obecnie znajduje się w s!>-rz:-)Qe.,y je
dyni~ s~!cl;~ryn,a d~1';1 !-ahl:)9rg,l, któ,re/ 
specplnv c~łin "g:,.]~u!e SIę przy uI:ey 
PilJtrko·.:~ldej Nt'. 98 w firmie L'dwik 
G!iL:.k ! S"~f!", CeL~rn utgtwiania pEhHez
l!O~l!~ z~nt,!;-~ :fi~2~il ;si;; Z roepo 1~, s2'ec~nio!~c ... 

~)',~! ~~' }::·";','F~';::.!~.~~i.~.~ .. i:,::;f.~' .. ~~':",:_. 
f,:;oe :)';~~~ ~.~f"'! -~~~j;. ~.:-. ~;j ... ,,* ___ <..' '1..-~ 

~~~;::.:"'- ~ f·~~~I ,~:;t; '\;-;~·J;!,~,~il~;!ij ~~.;;~~ 
tn~;..: ~.: !~:--:-~"~: o;' .~'1:~~ r :: ':J! :~l::r:.~j~i.:;'2 zr.f.r ... ~ 
::::.:: .::' :~ ". t; : 

- . 
r!~~~r~ f ~~:,-tł ~.?l:.~_ r'J~ ~~"~ ~~~~ 0:--'~.,~~~? ~::'t~_ :;~' ~ 
!'~E" i~-~Ir?·:~ -'~ó,t .t.,~,~ ' •. ~ -~. E=r:

i 
~n ~~::.1~ r1~ 

tW7. ofi~rSl. "';"l"'''''';''''''~'!' QiH:t<>="'l • ... ,z; - _~ ~ .. ," ... $.""',.;,t"".,), l ... _ .... .,_ 'f4'C'''''''"o 

- ftadesłane. 

Zarząd .,Gniazpa" niniejszem serdec .. · 
nie dziękuje w imieniu dzieci »Gniazda" 
Tow. op. nad dzi;;ćmi, za ofiarowane na 
gwiazdkę przez następujące f~rmy: Akc. 
ToW'. "H. Grohman", Akc. Tow. IłJ. H:;Oln
z.el" ł Akc. Tow. ~Heinzel i Kunitzer", Akc. 
Tow. Sch~osser~· J. Ja\17o!'ski, J. Styczyński; 
F. K5iak. F. Wagner, SL Prączyń~ld. Lo 
Fiszei i E. Trau t\Vein,- pet::1rki ~,U mat€r
jalc~ illięs12 .. wędli!iacll, słodyczacl! i ks~ąt~ 
ka~h. . 

- tl:~ł!1: ~:i~m"li~ Eer~~iill 

L1~~> ;'~ł \-tt: .- f&?:' :.~tkj,th !rlaf.~:;;p.h na 
~·.en'!.H ~ .. j:2: 's~~;sj C.~L ~~·i.~fi.·ł;tje~~~krr 37) 
r"~'0:"C~_~'~ :i.":; -:"v ;<) ~:t :~: ~,~~-:~~:~ dD}'?: l~~g-t: 

hz. rna 

i \rcł J .. ,2 2 Dz":.: ;-_.::~_6 "·"'J-?e.,;!r-'!::f~ ~~'r9'~ 

I; ~~:~1~&~~1ti~~1ł,~~~~:E~f;~r~ 
I nadal fyrko \'1 ?i.e~:cn;;'.~ach i w fHjach 

~iekar.s>.:ich. 

» 

-' Ze~r~;Yig ~ ceć ;J~G; ~r:G'tlj'. t-~~~~~ 
U'i~eś{::a.9 

(*) 1Iv cZ":~\'ar{ek, \V Io:~n;~ ~7łasnym 

przy uL ~rz.~(~~2c~~i2ne! ;~~_ fi;·~ .r.::,_G~) .. ~~io si~ 
ogolne z~or::n1:~ ~,_C;T"V. :-r!oz. ~U!l!_·sc ,prz j • 

HcznYiTI u:,:z!Gle CZ{C-l}::Ó"?if i cz~c-Dk:f1 S te.." 
warzysz~,;ia 

Zebranie zg~3ił prezes zarz::;cu p. W. 
Rostowski, nfZ;;.',;;sdn:czyl p. F. Jam~ow
sld; pióro triyr-',:,; p. B. K:;:::tr2:cosld. .. Z 
prZedsta\\'ion~~:o przez zarząd Si-r::~J?o~a~". 
nia wynika, Z~ Sto~*~ar;~yszE:~";:e lJl f.. ub. 
sDrzedaio to\varć~v za rb. 21,218 iw;::,. 83 
i ·osiągnęła na tem !b. 31G? k. 47, zysl~u 
brutto. Kosztv hanalowe l lH110f!yzaCj<l 
ruchomoś:i w)'niosły rb. 1245 k. 45. poza 
tern na ew:zntuaine straty nii dłużnikach 
za towarv odpisano rb. 760 k. 74. Czysty 

~ . 2 k "8 '7' • zysk st~mowi TO. 1 i 4 '.' L. " Łe~:r211! sP.:2.: 
wozdanie zarządu przYlęh Dez dyskUSji 1 

podzielili zyski w sposób następujący: na, 
kapitał zapasowy przeznaczono - rb. 228 
koD. 45. na % od udziałów-rb. 18.-, na 
dywide~ldę od zakupów (5%)_ rb. 182 k: 43, 
na kapItał rezerwowy-rb. 1;)9,92, na klub 
spółdzielczo-:oo.otniczy :- rb. 50.!-:-, .na 0: 
hi ady dla dZIecI członkow-ib. 05 k 93 l 
wreszcie pozostałość w sumie rb. 500 po
s tanowiono przenieść na rok następny. 

Po zreformowaniu przez kierownika 
Biura Zjednoczonych koo~atyw łódzkicb, 
P. St. Dippla, sprawy projektowanego łódz
kiego Stowarzyszenia spoiywczego-ze?ra
ni powzięli jednogłośną. rezolucję: o~wlad
.czalącą się za ntworzemem pomIemonego 
Stowarzyszenia i przyłączeniem się do 
niego. 

Następnie zatwierdzono budżet wy. 
datków na rok 1917 w sumie ,b. 1200 i 
dokonano wyborów do zarzą,~u, do któ.re
go weszli pp.: W. KostOWSKl (pon~)Wme» 
K. Jakubowski (ponownie), W. Ml!Slałczyk 
(ponownie), F' Jaranow,s~!, K .. Gr~ b~wski 
i J. Danecki. Do .k?mlSjl n:wIZ~j!leJ. wy~ 
brano pp.: A. He!fl1sza, . S. S~epmsk!ego, 
J. Filz:mowskiego l J. SWlętcZaKa. 

- Lotl8'!'ja dO~i"'i!l!C2!,Ęin;!l. 

Dla lHsilenia szczupłych fur.dusz;:'w 
urządza łódz. żyd. TGw. ochrony krbiet 
również i w roku hleżącym loterię p e!lięż .. 
tn. Zezwoleni.9 wbd.3 już ()tn:vmano i 
sprzeda3 1-o8Ó"" JUż się rQzpoc~ęła. 

- Wzmiian[Hi~. 

W uzupeł!"je!liu obwieszczenia Ge
nerat-Gubernaforsfwa z dnia 22 grudnia 
1916 l'. z posfa:-:owic·ną zmlaną i uzu
pełnieniem orwl'::szczeń dofyd:czaso" 

.• {o') l l. wych o surowc~ci1, ma,e,Fh8cn, po.rze-
bnych dla :ruchu, wyf<.!vo:racn gotm,ilych 

. i półgotowych-za}~te. są r6wnie~ i po~
legie zii.~cszeniu ,;~·<el ;-:;;;0 rOdzajU s}w-

l. -h-: - 1,:_+_ '-r",,;;l~n;em -ws~el-ry Le ..... .! n!c.r..ne, o;..~:~~~ Oi.~ _v.ł ...... .j..... " .G 
• • ,-" '.1-:ł p". kiego roczaJu S~Ol'y naprzyi&1aU: lKle-

ry (Pick€rs), Eifie (Biiffel),Pufery (\Veb
stuhI-P:.:tter), cholewy zgrzeblal'kowe 
(Codin;..e-Hcsen), pasy l.'uchome (La..;f· 
leder) itd. 

O~lasza się pr-zytem wyraźnie, że 
cholew',? z:-:-rzeblal'L-:.;we (Continue-Hosen) 
pasy ruchome (L;::dieder) itd. pocH~gają 
zgłoszeniu, bez wz~lędu na to, czy są 
nowe lub stare, zm:mto·wane lub nie. 
Łódź, 7 lutego 1917 r. 

Wars.?:. Wydział Surowców Woiertnych 

- ;.~ są; !!iI. 

·Vo! Ul':; ·u';"'·' ";S2~·!'1 Ce2, njr'm. 'i'<:.rl 
D~~rę;\.:~ y ;'OZ" ~3,';~: ~ r,~;-:, ~3r ~~~ -:\::~~~~ ~J .• 

Bt~ra,vy: 

Vi"!t~dl~3ł~J~~' C'!l{~--- t, jUil i;:0r<;":":~y 2[;, 

~:~~~~i{l' /s~~!~~;-~._~~{ :~:,~lJ'~;~;~. ~~' 2S,;/~'.~;:~ 
P5h~~c:~i'~L~~!, :i~ ~= ~ Cł,_~::~~~ '_~';~:<.":'; :-i<l~;- _ !"<"; ;~\ 
25 ~~,,"-Z;'7~:-:?'1. 19~-:1 ~! ~ v:(,!~~: ~~~~;!~<!-: ::-' ;,~:: ... 
E,z.a. 'C} ::'-::~t s~-, _~~'y ':~~.::,~' __ 5 ł ,f 

UH~ ::::::~-ti~";::" z Z~·~: ~:>:~:l erl.: 2 "'; " 
,:~:; ~~.;;~- '-:~~ ~ 

:---~?r::~~~:>: ~.!~:!·~;l-'l f;~~~C~~ .~~~! 
!~: :k~::>~:~',~ Lizt :J~: Ea }~3 2 f'-·~c.·v r:.-~,,- ~~~o 

zienia, hl. n~ 2 late. i 6 n~i::s~;::.\':~\ e RQ~::_:ea 

J rawa Ja przswO'tenłe miłki 1 wfęę~~e ~~" 
pówU na 500 ::;-·rk. bry lub 1M dm W'l~ .. " 
fienL1/,1 

CEGiELNiANA ~ 

Dziś, dni;! 10 i Vi Hcdzielt! 11 o ":;dz. 8 wtecz.. 

drnl~1~~'~?~?~~;.Ę-~~~:~~~~~~:t:;~~:~d~1:t: 
łem St. I{nnT:e-Zr\TJ~"'d:::h:cgi";)(lrl. tenITU ;,R';-;ZlTI,,1tośCl 

Jll~rr~:\ dnia U. Lt~!9~D o godz. [: po porud~ 

? tJ C:;:: ;:-"1 i.:' 1[;'[1 :;.:'~ ~l'!E] ".::v ~ ~ 
ii1'r:ecijrr w 5 :J\t (B ods;.) W Sze1;sr"rn. 

\V -··uni~~,:-12;;-~~ekt d. 1~2 L"t.":tego o !rOCZ. 7 ! pui :,vie::z 

~" ;~~;',!]~!~~ ;~,r;,~~~~;'~~:~!i!iL 
1 ~ 1'90 !O:!!}(;11/t..' na li?!!ia, ];0111.. 'lJ!ł 1 akt. Bt1.mcft.'leŚ 
2. Gfllznasivf.:a 'J"j}tmiczna, 
3. Ś~ciew, d~kltil1~acje 

~:-~'_; . .!.:_~_:~.::=;.-... _.;;::'::"':-=-"_-;-:::::-=- _-;;:::......--=-~~1"..-~~_~-= 

ljr-=lV dó . ~bycia iN ;x ~,e h~3.trLI. 
~=::..-.-::..:-c::::.-t------= ,,-~. ...= =;!'i"~::;t;::"":::::~ 

PDpis muzyczny. 
\\7 C'"l;7E:! .. te:~ tlb~egły 't~J sal~' Sto\: .. vJElI 

rZ'lszsnie h:mdbwcó'N roIskich prz~ 
uIle'.! Piot?~;ows;dej f'lg '108 odbył si~ 

-: .. .#". .... C"....,.L ... '!"'t:- p -; 1"vf-::r- p -c7. PO~_;!S l~Cz:"ą(rtiJ ! ucz":;rnc iJ.!~~,,"Vi~., "' .... "'"-'i~ ..... 

nei nrzy Tow. f"bz. ~mien!a Chopina-
- " f ~. . f !':~·~c,.·i·-,~", ldas <:1rV or(e'-'lanOI;Vej 1',0, 

SVi-'~ .• ,-" .. ~l~ .;' ~ '-'.' - •. f B _ ':Ji. 
;n~ODr,,'F!CZa 1 s;-;rzypCO\:V6] pYO l> ra ·Utal 

Pro~i:fml dobrze dobra",y i zas'oso· 
wam! do poztomu: tllnje~ętno3ci pop:su· 
jąc\1ch sie, przecls-tar:wial się i~1ter~::u}ąill 

• ,J .,.. "II" - "!!'i'" -- .. ::.. ;,_ o 
c;o, SZf:oc:a tYłr~~? 'Z-re pr:-";:lr!i~!)ę~-~::: .Zd~"n l 

pa·'ujące wsZeCt1\vJadme na suu 1.e"h'3' 
dzie i nieodłeczna rta t.ego l~odz~;u po· 
pisach ~ tI'er~a"-uj::mnie wpłynęły na 
ia!'ość jedo wyko"ania. 
, e f S 'd' . Z klasy pro. m' ow;cza pOplSy· 
waly sle uczenie€: p. Linl ó·'lna, kfóro 
ode·:'rala' .,Sarabandęu Rameau i 'nEtiu' 
de" Rubinsteina (w zbyt szybkim tem
pie), p. Likiermanówna, która pokona~ 
wszy trochę "tremę", w~ale dO~i'ze wy: 
konała nPrelude" Mendelsohna l p. Gra}< 
nerlówna, która obiecująco przedsta. 
wiła się dobrem odegraniem parafraz{ 
"Na skrzydłach pieśni" Mendelsohna. 

Najlepiej wszakte przedstawił się Pi 
1(. Prosnak, który w interpretacji "Andantt: 
favoń" Beethovena-wykazał doŚć wyrów'

. naną sprawność techniczną, pewną umie> 
jętność frazowania i zarysy polotni u. 
czucia. 

, Z klasy skrzypcowej prof. Brandta 
najlepiej przedstawił się p. Ksiąźkows~ 
który w odegranin pięknego "PreludjumG 

i Menueta" ze Suity Raffa -wykazał da. 
leko ju~ posuniętą technikę, ładny ton r 
umiejęhość frazowania • 

Dwaj pozostali uczniowie pp. Clą. 
pińsk! i Borkowski oraz uczenica }'. Mh;; 
chalska-'-rol;ujtl nadzieję wyroMenia się ~.~ 
przyszłości na d brych skrzy pkow. . ' 

Na szczególne w;yrózniellie zas!uguja 
p. Jezierska z klasy prof. S:nido\yicz?f 
któr<i truduą partję fortepianową W "Trioli 
Gadego poprowadzib hardz\l uml&ljętnie i 
Z oew!1ym artystyaz!!ym umiarsn'i. 

L Rezultaty pedagogicznej pr?:cy p3116w 
Sillidowi,~za i Brandta j urabiany prze~ 
nich materjai-pl'zeds"'wiają Bię d<Jśó po
ważnie - ź\,C?yć więc tylko Daletyobu 
stronom wytrwałości w d')pię(:in szczytne
go celu. . 

- WliS~ę!lł~ W2E"S2!3Ii'\!1skie:::o tea't!r-I 
Rczmai'!ości. 

Przyjazd pierwszej sceny ~oIskiei 
do Łodzi obudzi? oowszechne za~r:tere. 
sowanie. Jest t~ zupełnie zrozumiały 
objaw, gdyż przesz10 od roku Łódź pod 
względem artystycznym de przeżywała 
podnios~ych wrażeń, a gościnne wystęa 
py r~żnych ~U,b~l'etoy.'ych. zespołów chy-

'ba TlE wyp€l',~~a;ą te; lukI. 
To t,=ź już dla ~amych artysfycz" 

ny::h poh:.,·:1:;~, przyjazd teatru "Rozmai
t=-ś,:!:;!t jZ'st za Vi~szec'h miar pożądQną i 
z _.s!'~~gu;<~Ct~ na po\V€:zeCl1I'16 uznar:ie a
t,'ac~ą· 

1\~at= .~~1o~n""F:jt03ci'\ I,~t6ry n~er!1a 

~:~~~~~0 Ł~~l~:,W s~:r~~tlJ~:~w:~;{~~~~ 
~,~1_ ~i \}~_:.,_. ' .. ~_,'~.:~~~,~;:~~._:~.~.~._.t.~s, '~,,~~~~,'.,·~t~~ć~ c:: htó!'ej 

- - - ~ ~<. ~ .. -- - ~ ,-... ~1-",=:-:~ł.7~ ~ ~t3j 

.. ~ - .... - " ~ -;:.:. , 

- ~ ,,' - ::: - . -

fl~-- -~ .... _-_.~ .. 



4, o l\.Z ETAŁ O DZ I< A. . 
syłaią ftaetOO lXur~i.ft następujący 
komunikert: c 

Dziś i jutro _Wesele", wielki !'Iaro'" 
do wy dramat St. Wyspiańskiego, do 
UÓl'~ od Gtubozego czasu przy~to· 
wywał się:iłe:ip6ł Tet\\tru Po;skiego.
Próba gel!reralna wypada wr.:zcra; de
skol)ale. Znall:omity artysta s;:e,w Ro7." 
maitości. p. St. Knal;e Za\~a-:lz'i, 1;1':-,; 
rolę goS'podarza, w Hórej ~w:,c'l t~·· 
timfy w teatne PawLkow~};ie0" '" .1~ ... _._ 

kawie. Caly pel"Sonel b1~rZ€: ub. ?:' \v 
widowislw:. 

W nieflzielę pop. h',"$,'cdjl\! Sy~;,,
pira "Otello" w św;c:~n,jht".rrr<;;t~::~i 
znakomitego gościa. W Dl"óbach Pffra 
'humoru 3-aHowa farsa Ab,alc:.;::mow·cza 

WSk1e;:!o "Mąż z . f.'r~o;c·l,nośr:l" 
z gościnnym w·\·sf.ęr<'m p. St. 

awadz'je<:'o, kt'5r,' 'N"k:ma bra-
rolę ral~ .. tClna. Pri"'.miera we 

dn. 13 lutego r. b. . 
~ KC'fm"Cer ot W~~~'S~y !":z~~."~C-"'i;'~!~ieja 

Dnia 3 marca odb sie koncert 
\\}~~ldy La'nd~:;v;s>ie~, -;::- :::.. c~~~~~_':;j arfy" 
Sf-;iL która grą St~'ą zys' "hi. TOz~łos i u
znani~ całej muzyh:llqe; hn·oPY. Pani 
Lant.łOwska wykona l.<;L:,k3Z,% część pro' 
~amu:na clavi·cembalo. 

- Wiec4!!ór liirilyiltli'CZ_ły. 
W roecłz;elę, dnia 11 b. m .• w sali 

Resursy rzemieśiniczei cnrz. odb~dzie 
się wieczór artysty-czny na dochód pol
skiej organizacji ,Piechur". 

W wieczorze wezmą udział:, chór' 
szopenistów, prof. Brandt (skrzypce}, 
p. Julja K.alinowska i r. Ulas (f(jrt~pian), 
p. Helena Michniówna (śpiew), p. Ge
nowefa Wiśniew;,ika i wiele innych; 

C"7ęść artystyczną, której początek 
;t:1zr.aczr no rt3 godz. 7 i pół wie-zór 
',nprzcdzi o godz. 5 i pól "Herb?f1~a" 
" ~a~ 1awvm ws-tółudziałem pań z "Ligi 
l.;cb:et P. P. W." 

- ~';"~2ÓII" ~ni~·,tors~r& 

W I'rni'!c17iał<.>k, dnh. 12 h. m. () godz. 
7 i pół WiP(,3. odhęrlzie si9 w T!'atrze Pol
,1dmi"r?y uj. Ges:ielnil'lllej 63, wieczór ama
torsl~l na f!7,PCZ t;;!lich kl:!i!hni (hiedl'cvch: 
Nr 92 i Nr. 12. Progr1'lIDn:>d"'r uruZ~ai4 
",,!lV I'k~rd.,j~ s;0 kd~ip ? f'hkłams(!P, śnie

"\), 7vę'\ch Ohl'!!)Zów. I'!'rl rtr-tn'znym kie
"',wnl!,t,,', e ''c nrt" stv rr r-brl"ar-. Rndw}lń~kie-
2''' - l<im .. ~q'\'ld rytmicl'J' f'j rrd kipfownic
twsn< Po HE'lf'l1y P':Elzl:ówny. komedyjki itp, 
z·, v:"!l:~"<1ll na cel "yml'lłtyCl'lny •. , wiem~ór 
ten z"głu";le !l:\ fWC?l:'góine rOfląrcis. Po
?o"-,,,łe l-,ijpfv s~ d,) nabycia od sobotv W 

!'lIke'ni Rf>7kr,wsk;"gn, a w ';oniE'działek od 
g'" !l 7. 4·rd f o P')ł. przy ka;,;ie te>ltr~. 

Obwieszczenia. 
Vi' celu pr~yspiesze aia rewizji nil 'gra

nicy, u!!!iłnie z:deoa się podróżującej pubn
cZl!oRei ć}'wHI!<ei, aby hł'ał~ ze Bohą cia

. ,'hrlr.e nar rerowe mnż:r'l"'i e tvlko W kt11tu 

W PONIED2:.IALEK, d. 12 lutego 1917 roku, o godz. 7 i rół wiecz. 

TowarzJYstwo Muzyczne "Hazomir" 
D:rrygenł s.. SIl.BERTZ .. 

~atcl"jum 

w 4 częściach J. HAYDI\H. 

Róża Zabaksblałł, s. Xupjer, s. tew'łi! .. 
C;"!Ói'll T .. ~1j1j i -Ł:i)dz:.~a Or~ie\j§ti!"a Symfoniczna .. 

Bilety VI cenie od kQP' 50 do rb. 3. - Lote rb. 9 i 8 są do nabycia u Friedbera i I<oca. .. 
Piotrkowska 90. 

te 

p1Ipierkach, . ewentualnie w papierach wy~· 
szej warto~ci. 

Zahi~lłfe monet złotych i arebrnycn 
do państw ooutr-aloYl;lh j",st wibrooione. 

Warll~W8, d. 2 lutago 1917 1'. 

Cessrah ooNiemleckie 

Jenerhł .. Guhernatafstwo Warszawskie 

'or,Óiill6''";óoecsny przez p. p. lek.arzy 
,.""....,~."'.l> f":'"'APINOL "'1!'''E7~ ,',",,,-:,,,,.. ~,;::;". . ~3.'.~~ &ll':;;d$ _.. t'l. , .'~ 

J. '·:OB.'dOWSKIEGO w Warszawie 
mar:·:a fA:hr. ;,SQSNA"jrlaje prawdziwiesosn.-balsam. 

k1 iele. Ządat wszeozie. 

Uc~Cie się na Samouczku ReussTIera w domu, przed s::koią, w szkole i po szkole, bo 

O U c. Z E 1,,\ ten stał się już pGtz::elm; m, ycn:,:cl1yrn i ?,:yfecznym 

A
";- dla każdego, be, różni'y w!-e;u l ZGOlr:CSCl umys!o~ 
. wych, kto tylko chce nauczyc Się '5:':' .. -; U2Z ~'j;~ .:H .... 

cy :!la-u.C~$ .~ -.::~ , zatem·~e~.:--Ł.·ca~mlieJ cz;ttać., pi
sać i rozn:!!Wi'lĆ no Ui,,;i!i!l~ęcku, f. ... all1 c l!!!lOili:u, ",n

Qie~!?~u i po voisku bardzo łaL'Vo, prędko i F;m~o\{nie. a przytel~. t?:~I:~.k{;5Zk~. "Al
bowiem, nie potrzebując płacić za nau~ę, oszczę?za sleznaczną sUqJę pIC, l'>~J', a .. w •• ~"..:~k. 
zrobiofiy na SamGucze~, zwraca S1ę z tys~ą"~":?'It';l. pr'!H::eni''';n "~lde:n' p~~_~~a
czowi tecro "o':recznlka. ktory ma za to wy:l:szą warlosc, fili: złoto Kazdy UCZ,:Il. z ;'a1",,,b
śzem na;et ~zdolnieniem umysłowem. pragnący się uczy-: jednego z iloW·;ż.>z,ch ~ęzy' .. O\'f ~OZl 
szkołą. albo przygotować się do ~gzamiDu w szkole pllblicz?ej, l~b C? popn,,! ien'<l so"'.~ Z~j ~b 
stopni podczas nanki szkolnej. a najczęściej jeszcze po ukOIlczemu Llże naukI w szkGle, ~'::l~~~a 
się o pc,moc i ratunek do S·~mouczka. Szczególniej zaŚ, chcąc się nauczyć rozmawiilc, lur 
czytać książki w obcym języku, trzeba rozT'Oczyr;ać ut; now,: nan.kę pr:;"!:rcz;;o.k~::cc:er~~c:!'5:1ą, 
przy pomocy Samcuu:;zka. Ko~wer5aCj~ bOWH~~ .stli~9~n kwm·escfiC),ę.~. n~ukl,lezy~ow ,no
wożytnych, a tej nie uczą ani w sz;:ole, am prywa,me z mnych i'odręczJ}-.k~ N. O,, .oło d){I,~ 

zwolenników metody nl'!Uczania Reussnera i 2.000 jego uc7.n16w o<obistych, zajmujących JUZ wys0kle 
sta:lowiska dzięki Samotlczkoni jeR;o; dają rękejmie o nadzwyczajnej btwość:i, ~Jl:ak!r::zf,Ości i u::ytec;,z.!10ś? 
tychże Samouczków, istniejących oj 1880 r., których ceny są stosunkowe mzki\:, np.: .fen. 15, ':':J,.7a, 
mk. 1 25 i 1.50. W Ameryce są bardzo poszukiwane Samouczld ~eUSSLera La cenf; ~, 3; ł fll<:y wyzszą 
niZ w Europie, bo ich tam trudn(\ dostać. - Nakład aut<~,m, ;: "eta ~ fi w Warszawie, który wysyła 

. . ~-szy zeszyt próbny g;o-atis. 

~~~,.~~~~:~~~~~~~~r!t~~&~~~~~~~~~~~~~oi~~~~~t~~~t!~~~~'1~~- ~~~~ ?~r:) ~~~~.~.-: .~~~ ~~:o~~~ ~~ .. :-?;;~i 
~ -1 
~ DO) 

i "J ~ ~pp i 
: . antyseptyczny środek na lupież, chrom włosy od wypadania. Na sklatlrie ~ 
~ w aptekach: 

M.Pietrzykowsk iego, ulica Aleksandrow skaNQ 37. 
J. Po g o n o w s k i e g o, ulica Piotrkowska Ng 115. 

~!]~O 

Szkoła śpiewu 
l\lfal' ii 

Wilkos:z:ewskiei 
ul. Widzewska 36. 

Ałuyjna TowJrzyst~o POiytzkoura 
UJ zastaw ruchomości 

Oddzilliy Łó::lzkie: I Zachodnia N2 31, II 
Pasa~ Mejsa 11 (.Miko~aiew5ka 2'3). 

zawiadamiaj, 17 8 f.-;:iEU'''ca 19~1 r~ i 
dni n::lstępn. ch odby,vać się będzie w sali 

IkytlCj.jneJ przy ui. ~acłuH!iiiiej 31 

celem. sprzeda.:y zastawów nieprolongowanych we 
wlaśc!wym czasie, a zastawi;;nych w Oddziale I 
Zacho:nia .Nil 31 i w oddziale II l'asaźMejera 11 
(Mikoł:-jews' c8 2j). Podczas licytacji prolong'1ta za
stawów, wysh\ .... iC'ny:h na licytację, przyjmowaną 
nie . b~dz;e. \Vykaz n~merów zastawów, podlegają
CyCh sprzedazy, b~dZle ogłOS<.OiIj' Vi Nowym Km· 

jer,e Łódzkim. . 

Procent· naJeży już wpłacać. 

MaterIały instalacyjne dla c
świ tienią elektry:me::ro no 
--- ' cena,.;h niskich. ""--'---

RDOtf GOlDBlUM 
Łódź, Dzielna 49. 

Lampki "O"ram" 120 i 220 
VoU. 

Dr. L PRYBULS1{1 
pzeptbwadzU s1ę na Zillwadzt:ą M:. 

róg Piotrkowskiej. do domu SmlkM., 

{h~m ze\Weti'zń~ !kalne ł ~m 
przyjsnje ed,~l r.oo4-9. P.ani&Qd3-5p.p 

Do . sprzedania 
użvwan~ maszina' do krajania papieru. Wia

domosc w Drukarni "Gazety' Łódzkiei 
Przejazd 8. J>O 

y 
z wodocL:F;;i~n1 cr .... o '-jedda dla iE.karza, 
dla szpitab:-' ;(;st,;:;~acji i l t. p. okazyinie 

tanio do .' sprzada~1ia~ 
Wiadomos'c' w' adt-··· 1- •• G Ł .uliHs.ra':]1 " ,az. :Sdk, .. 



R()k .VI. 

S .' " . p. . l. t/ .' zUl\al1o . o 51\llu 

Szukano Polski 'lIJ ksiągzmutszałyt.h 
[strzępach, 

· skąd echa ku . namtlumiqne gadały t. 
jako ta Polska nagrą./titnych zrębach 
rosła zwycięska w blasku sił i chwały ... 
'Szukano Polski w ludowej legendzł'e, 
,- że gdzieś śród 'szczytów śpią k,ólew-

, . . ' [skle woje 
- żęhujick JRJstanł'e, rumaki dosiędzie, 

· przyWlizieje na się w kąt ciśnięte zbroje .... 

- . miecze olbrzymle' dobyte zadzwonią, 
'kolczugi w ogniu słońca zamigocą .. · 
_ przyłbice 'Wzniosą., . . spojrztif... i po~o. 

{mą, 

jalerozpętane orły - wichrów mocą, .. 
-jako lawina zbiega; zgó~ Taltzań-

. [skich 
lelał s1lJychjazdą oną Me· utrudzą .. , 
'lIJpa.dnąw 'podwórca cnat' i dworów pań_o 

c .' ., {SklCh... I 
A ~dysidną ~-, tam ~i{ śpiąCy zbudzą .. • . 

Szukano P'otskiw ktirtpożółkłych szumie ... , 
SZuN(ł1l,O PQl$ki,'lI/ podziemiach Wawelu, 
-'gdzie'śp'lq w ,powadze śmiertelnej i 

· " . {dumnie 
fIlitezie at/iwni a pany kastelu. .. 
~ gdzie'pogi'ąieni w wieków sen głęboki. 
stroińi ~zk4rlatQw próchnem i zgnilizną 
leląkn?lo.wie . ....:... a obok proroki 
z sercemprzCżllr~m łez pokutnych blizną .. · 

-,- ,. 

· SzlfJeano.Polski; :1Lt świątyniach przeszłości, 
;""';'gllzie wyszczerbionych szable, klingi 

, ..... , [wiszą, 

- ,gdziewi'ełikwiarzach gniją przodków 
.. , . . [kości .. 

- gslzf~ si, husarskie skrzydła piór ko;. 
.. . [łyszą, 

Proroctwa o wojnie 
i jej Ylyni~u. 

. Po Warszawie i okolicy, krąży op O;' 

wieśt, że'w Proroctwie Danielowem zawar
ta jest przyszłość i wynik wojny obecnej. 
.. Opowieść ta wskazuje na proroctwo 
umieszczone w Piśmie Swiętem, w księ
~ .. Proroctw, a zatytułowane "Czworo 
awietząt widział Daniel", które znaczyły 
u~ królestwa, () Antychryście i dniu 
sądnym-.' , 

· ',pN .. Biblji" ks. Jakóba Wujka (wyda
Bie!Up,.1858, str. 932) proroctwo to 
brzmi, jak następuje: . 

1. . i.<tiY .. pierwszego Baltbazara kró
la BabihiL ;':~; . o; Daniel widział sen: a wi-
~z~nie .,g1a,J~ o na łożu jego, i opisu-
Jąc Sett krtJ . ową zamknął: a krótko 
dotyk'aj'ąe rzekł:-, 

~. . Widziałem w widzeniu mojem w 
ttoey,ałi'O 'ez-terY wiatry niebieskie potyka
ły srę 'natniorzu·wielkiem; 

. 3~ ., Aczte'tybestje wielkie występg
wały' %U\otza· 'tóżlte od siebie. 

,'-4,;"Pier9lsmJjako lwica, a miała 
~kizydłl' ."~tle: )~pauZyłem aż wyrwane są 
skrz>,dła ~:'~"zjętaj$t z żiemie, a na 
nOgt stanęl~';ja~()!:'~arewiek. l dano jej 
serce człOWlttZe. "/I':" .'. 

:: 5. '. Apto bestIa drop. IlOQobna nie
dŹ1rledZJowlst,!ll~a. n~5s~onie: a trzyrzę
~ybyły Wgębll! leJ limu~QZyzęh.nd je;: 
•.. tak·· iejmówłt>oo: . Wstań, jedz mięsa bar-
dztrwiele" ... l' .~. 

• .' e~,' .Poty~em patrzała. on&df.ug,,· 
J~o ~ys, ~~~'mułłaskrzydła jako ptak' ate·
'Y.tll sC?b!e!,!ł cztery głowy były u bestji, 
a .ł~zą 'lej' danth . . 

· ..:!~,,'Petem" pa.tn~em 1f widzeniu noc-
nem~~O"~stja czwarta .. straszna i dziwn«, 
a. ba!~ .. D16tb:ll: . zęb~ .łelazne· miąła wiel
ki",1~dząeJimszqe,a . ostatek nogami 
S~~l.~pCąC:: 1f by;łaróżn.a od innych 
bttftJJj '~~rem 'przed··nią·widzial i miała 
dztęS-ć"'M u'""'. . ':.',' ł , . _...... ..g ,~. . ... '."'" . 

; ' ... ~' .. ,-~t~p'a:~iyW~łelll się;rogom, a oto 
r~. ląs:r:Y.tą~ł',~YI~r:.osb %p0środku ich: a 
trżY zrQgo'fwy!O'D\łoti~~ą,O,d'ob1icza je
p: a, eto oczy, ;~ali!> . ocą'aloWie.cze, by
~Y. w .()wym rog1fJ~1fSłałmęwiącezbytnie 
Wł,lkl.r·zecqt~~ . ,.... . ~.' . 

9. Przy#ł1rywał~nł<si,. at postawio" 

clo 

SOBOTA, dnia 10 Lutego 1917 roku. 

lśnią ibroje w złocie kowane, czy w stali; 
leżą ryczałtem zwalone rupiecie... . 
Szukano PoZ<;ki w muzealnej sali. 
gromadząc strzępy rozwiane po świecie ... 

A' ona żyła za więziennym murem ..• 
Aona żyła tam, gdzie kazamaty' 
"!ocno zamknione szubienicznym sznurem .. , 
Zyta bez$enna ~ o żelazne kratu 

'ż ;J' w pro nym wysiłku, krwawiąc własne 

{ręce ... 
A ona tyła kędyś - . na wygnaniu 
gdzie duch się prężył i hartował .; męce 
moc,! niezłomną rwąc ku Zmartwych, ' 

{wstaniu. 

, I.dziś powstaje .... , Lecz nie mocą cudu, 
me na jakoweś mogilne zaklęcie 
- jeno z rodzajnych ziaren krwi i trudu, 
w szczęku bagnetów w bitewnym zamęcie ... 
Tam, gdzie konania cichy jęk się zrywa
tam, gdzie grób świeży kryje mundur 

{szary ... 
.. jawi się Polska zmartwychwstała ... żywa 
zaklęciem czynu i w zwycięstwo wiary., 

A. Przybylski-Kontad 

Łódź, 5/II 1917 r. 
suprb. legjon. 

Z prasy mIejScowej. 
•. ~ .NQ 34-ym "Neue Lodzer Zeitung" 

znaJduJemy artykuł p. H. Zimmermana 
który, ze względu na jego aktualność' 
pozwalamy sobie przytoczyć w dosłow~ 
nym przekładzie: 

Zielona gwiazda w Polsce.· 
Gwiazda Polski promienieje w swym 

blasku młodocianym. To, o czem ma
rzyli nasi ojćowie, za czem tęskniły na
S1;e matki, do czego dążyli męczennicy, 
czego oczekiwali wieJcy marzyciele-

no stołki,a słarowi,ecżny tisiadł: Szata je
go biała, jako śnieg, a włosy głowy jego 
jako wełna czysta. stolica jego płomienie 

, ogniste: koła jej ogień rozpalony. 
. 10. Rzeka ognista a bystra wycho

dziła OQ oblicza· jego: tysiąc tysięcy słu
żyło mu, apo dziesi~ć tysięcy kroć sto 
tysięcy stało przy nim: zasiadł sąd i ksi~
gi otworzono.' A poe. 5 c. Il. 

11. Patrzyłem dla głosu mów wiel
kich, które ón róg mówił: i widziałęm że 
byla . zabitabestya, i zginęło cia lo jej i 
dano je na spalenie ogniem. 

12. Inszycliteż bestii władzą odjęto, 
i zamierzono im czasy zywotą aż do cza
su i czasu. 

'13. Patrzyłem tedy w widzeniu noc
nem, a oto z obłoki niebie~iemi jako syn 
człowieczy przychodził, i aż do starowiecz· 

. nego przyszedł: i stawili go przed oblicza 
jego. 

14. I dał mu władzą, i cześć, i kró
lestwo: i wszyscy narodowie . pokolenia i 
języki sl użyć mu będą: władza jego, wła

. dza wieczna, która nie będzie odjęta: a 
królestwo jego które się. nie skazi. Luc. 1 
c.33. Mach 4 c. 7. . 

15. Zląkł się duch mój, ja Daniel 
byłem przestraszony temi rzeczami, a wi
dzenia głowy mojej strwożyły mię. 

16. Przystąpiłem do jednego z sto
jących, i pytałem sit; u niego prawdy, o 
tern wszystkiem: który mi powiedział wy
kład mów. 

17. I nauczył mię: Te cztery bestje 
wielkie, są cztery królestwa, które powsta-
ną z ziemie. .. 

18. A przyjmą królestwo świętego 
Boga, najwyższego, i odzierżą królestwo 
ai: na wieki i na wiek wieków. 

19. Potem chciałem się pilnie wy
wiedzieć o bestji czwartej, która była bar
~dtoróżna od wszystkich, i llazbyt stra
szna: zęby l paznogcie jej źelazne, jadła i 
kruszyła, a ostatek nogami swemt deptała. 

20. I o dziesięci ro~acb, które mia
la' na głowie: i. o drugim który był urosł 
przed' którym upadły. trzy tog! i. o onym 
rogu który miał oczy 1 usta mowIące WIel
kie rzeczy, a był wiljks2y nad inne. 

, 21. Patrzyłem ano on róg walczył 
przeciw świętym, i przemagał je. . 

22. Aż przyszedł starowieczny i dał 
sąd świętym wysokiego, i czas przyszedł, 
i święci odzierżem królestwo. 

23. I tak rzekł: Bestya czwarta, kró-

w szalejącym huraganie czasu stało się 
rzeczywistością·' 

Naród zbudzony został do nowego 
bytu i twÓI'czo~ci .. P~kly okowy. nie 
~asz hamulca l plęsci, co w godzinie 
~al;r gn~ewem ściśriięta, trzyma dziś 
sm~a!o l swobodnie chorągiew wol
nosel. 

· . Promienie wytrysłej gwiazdy poI~ 
Sklej dod~ły lotu myślom, ożywiły ser
ca, ~budzlły zmysły, wzmocniły dążenia. 
Narod szeroko otworzył oczy i ujrzał 
to, czc:go przedtem nie widział, natężył 
słuch l usłyszał fo, czego uprzednio nie 
słys~ar. ~ecz. w kraju wschodzącej gwia
zdy Jeszcze Jedna gwiazda niedostrzeżo
ną pozostaje i jeszcze je'dna pieśń nie
dosłyszaJ;lą. 

Gwiazda, co jeszcze promienie rzu
cać miała. lśni blado i pleśń co za
!>rzmieć miała dokoła, pod~jmowana 
Jest przez niewielu. 

· Tysiące osób nie widziało jeszcte 
tej ~,!l~zdy! tysiące osób słyszało tylko 
o. mej l. tys~ą~e osób szydzi i drwi z niej, 
me znając lej nawet. 

· T,worzone są legendy, ~nują się 
m!ster]~, mówi się o utopjach i prz7-
wIdzemach. 

~zem je~t właściwie ta .legendar
no·mIstyczna gwiazda? Ta gwiazda 
wsz.akż~ . nie ma nic wspólnego z legen
dą l mIstyką, to gwiazda zielona - Es': 
peranta. 

Co? Znów Esperanto? 
Czy Esperanto jeszcze nie umarł? 

C~y nie śpi on wespół z WolapUk snem 
WIecznego spoczynku? Albo może fana
tycy chcą tę "pogrzebaną ideę" do no. 
:vego źyci~ powołać? Czyż nie czytali
smy wyrazme przed niedawnem w .,traf
nym" wywodzie pewnego czcigodnego 
pan~:. "Esp~r~nto nie żyje, jego adepci 
kapItulowalI, Idea zawiodła". 
. I przecież: "nieboszczycy/splewa
HL. grają, rozmawiają po esperancku, 
"m<:boszc~ycy" wydają pisma, zwołują 
posiedzema, urządzają wystawy nie
boszczycy" zamierzają· nawet święt~wać 
30-letni jubileusz swej śmierci. 

lestwo czwart~ będzie na ziemi, które bę
dzie większe niż wszystkie królestwa, i 

. pożre wszystką ziemię i podepcze i ze
trze ją. 

24. A dziesięć ro~ów tego królestwa 
dziesięć królów będzie: fi drugi powstaDi~ 
ponicb, a on będzie mocniejiOzy nad 
pierwsze, itrzaeh królów zniży. 

25, A będzie mówił mowy przeciw 
wyMliIego, i święte najwyższego skruszy: 
i 'będzie mu się zdało, że może odmienić 
czasy i. praw~. a będl! podani w ręce j'e
go aż do czasu, i czasów i pól czasu. 

'26. I zasiądzie sąd, aby była odjęta 
moc, i był zą.t art y , i ~g\nął aż do końca. 

27. A królestwo, i władza, i wip}· 
kość królestwa, które jest pod wszystl.:iem 
niebem. żeby dano. ludowi świętych naj
wyższegD; którego królestwo, królestwo 
wieczne jest, a wszyscy królowie będfł mu 
służyć i słuchać go. 

28. Póty koniec 'SłOWIł, Ja Daniel 
wielcem się myślami memi trwożył, i o· 
blicze moje zmienilo się na mnie: a. słowa 
zachowałem w sercu mojem. 

Tak brzmi dosłownie rozdział 7 Pro
roctw Danielowych w polskim tł6maczeniu 
Wujb ,z łacińskiego. 

P['oroctwo owe łączą z .. Obja wllmieID 
błngoslawionego Jana. Arostoła· p. t. "Wi
dzenia bestji o siedmiu głowach" (Rozd. 13). 

Rozdział ów brzmi (równiei w tlóma
czeniu Wujk~:· Biblja, str. 445). 

l. I widziałem bestją wychodzącą z 
mor~a, mającą siedem głó<v, i rogów dzie
sięć, a na rogach jej dziesięć koron, a na 
głowac~ jej imiona bluźnierstwa. 

2. A bestja, któl'qm widział, podobna 
była. ryliliowi, a nogi jej jako niedźwiedzia. 
a gęba jej jako gęba lwowll. I dał jej 
smok moc swoj/ł i władzę wielką. 

8. A. widziałem jedn!\ g głów jej ja
looby na śmierć zabitll: a raDa śmierci jej 
uleczona 'jest. Dziwowała się wszystka 
ziemia za beitją. 

4. I kłaniali się sńlokowji który dał 
władz~ bestji i kłaniali się bestjj: Któż 
podobny bestji? a kto z nią walczyć bę
dzie mógł? 

5. I dane jej są usta mówil\ce wieI· 
kie rzeczy, i bluźnierstwa: i dano jej moc 
czynić czterdzieśCi i dwa miesiące. 

6. I otworzyła usta swoje na bluź .. 
nier3twaprzeciwko Bogu, aby bluźniła 
imię jego, i przybytek jego, i te którzy 
mieszkają na niebie. 

_! 

Dziwni to nie~oszczyCY1 
rantyścil Ważą się oni nawet 
do. życia pobudzić. Pewien 
czyciel n<:l ostatnim zjeździe 
w Warszawie,. mówił o 
Esperanta w Polsce. 
spozierali "żywi- na tego 
ka". Wielu nie wiedziało, 
peranto . i milczało, jak grób 
nieboszczyk zdradzał żywy , 

Słabe iesźcze rzuca 
gWiazda zielona w kraju Zam 
Czy to nie dziwne? 

W Polsce mieszka twór§! 
rimta, a my go nie znamy; ""6 
wie zrodził się Esperanto, a ~ 
obywateli kraju o tem nie wie' I 
szawie w r. 1887 ukazała sięl 
broszura Esperanta, w Warsza", 
znalazł pierwszych adeptów. 'S 
szawie przed laty 30-tu po ra:e;; .. 
w~niosła się ewiazdlfzielona t~~; 
wl~l~ jes.zcze nie dostrzegło j •• ~ 
olsmewa}ącego. łrta'f!;iQa·~ 

u Jak dlugotrwac będzie fia _~ 
nosc? 9~'lG;~~", ~~.; 

Czy wojna obecna nie 
rzającym dowodem okoni ... ,. ..... '". 
ra!lta? C~y nie stwierdzają 
dZIenme Jeńcy wojenni w 
szych barakach dla jeńców? 

~ak mają się naprz. w 
obo~le dla j eńc6w rosjanie, 
anghcy, serbowie. . 
porozumiewac między sobą? 
radnym jest włoch, który zna 
syjski i angielski, kiedy 
serbem lub czarnogórcem! 
czuwamy całej tragedji 
ków szkolnych? 

Przedstawmy sobie mały 
Obóz dla jeńc6w. . 

ny i angielski poeta; ",',"'"",,,,o,U,, 
trzema językami, ale nie 
gi rozmawia kilkoma 
francuskim. Obaj pragn 
swe myśli, opowiedzieć 
lecz obaj są bezradni, jak 
rają się na migi porozumieć. 

7. I dano jej walkę czynić 
temi, i zwyciężać je. I dano Jej 
nad wszystkiem pokOleniem, i ldtiem; i 
ięzykiem, i narodem. .. 

. 8. I kłaniali się jaj wuyecy •. f 
mieszkają na ziemi, kłórycll imion .sa 
napisane w księgach żywota Baran ~ 
ry zabity jest od założenia świata. . .. 

9. Jeźli kto ma ucho, niech i~: 
, 10. Kto w pojmanie wiedsie, wup.lIIj. 

manie pójdzie. Kto mieczsmzRbijil1!~H 
być mieczem zabito Tu jest cierpliWfie, i 
wiara świętych. 1. Moj. 9 a. Mat. 2(Jie;.ui2. 

11. I widziałem drugą best!łI, W'łłtę--: 
pująca z ziemie: a lIliała dwa rogi, _0'''
bne Barankowym: i mówiła. jaka Im". 

12. I UŹyW.łła wlzyłltkilłj wt\N.zy 
pierwszej bestiI przed oczyma jej: i ii!zy
nBa, że z.ierńi'a i mieszkający na niej kfa
niali się besŁji pierwszej, której śmiertffina 
raDa była uleczona. ~ 

13. I uczyniła cuda wielkie, ze:też 
i ogień uczyniła, aby zstąpił przed 9Czy-
ma ludzi na ziemię. . 

14. I zwiodła mieizkające na ziemi. 
dla zna.ków, które jet dano cZyłl.!e przed 
oczyma bestji: mówiąc miel!!zk:i\ją,eym na 
ziemie, aby czynili obraz bestji, która ma 
ranę mieczową. i ożyła. 

15. I dano jej lOby dała ducha olara
zO'ili bestji: azeby mówił ooraz bestji i 
c::ynił, aby kt6rybykolwiek nie kłaniali się 
obrazowi bestji, pobici byli. 

16. I uczyni, że wazytey mali i 
wielcy, bogaci i ubodzy, i wolni i niewol
nicy mieli cechę na prawej ręce swojej, 
albo na ezelech swoich. 

17. A izby źlI.oen nie mógł kupić 
ani pl'zedać, jedno który ma cech" alUG 
imię bestii, albo liczbę imienia jej. 

ls. Tu jest IDl!droli. Kto ma rOZUlll 
niech zrachUje liczbę bestji. Albowiem 
liczf1a jest człowieka: li liczba je,. sześć
set sześćdziesiąt i sześć. 

'" 
Oczywiście ojCOWie Koiciela wytlo. 

maczyli wazymtkie owe wersety inaczej, Iłiż 
je ,tłomaezl\ Bobie ludziska; podajemy też 
powyższe wyjątki dlll zaznaczeni:il, że j to 
świadczy O tem, jak ludiie ~raglłą kORca 
wojny i w jaki spos9b oczekiwanietugo 
koue:;> Bobie skracają. 

;-s=tt • 



nie zbywa na wieGby aninain~ 
a jednak... brak' im języka, 

mostu, któryby łączył lu .. 
sobą. 
. dwie inteligentne jednostki, 
. dwóch . róźnjćh kultaralńyck 

nie będą w stanie się poro .. 
środkapo1!Locniczego, 40-

"'-u/nUSf:!. nasze po~ostawiaJą wie-

. nasze mają .Wiedzi.eć 
ak się zwie "st6ł"w 6-Ciu 

? Czy dusza ich od 
się b.og'iltszą, ·.ich ,"umysł 
wiadomoścj ązersze, Jeh 

·więkąze? Czy zf:laj\:)~ 
wogóle ma coś wspólne

KSl~ta,lceniem lub inteligencją? 
sięprz~starzalych . po-

musimy przeciąć'wreszcie ten 
~'Zykowy. . ... 
ago domaga si~' ruch" Esperancki? 
~maga się oJi,'.jak ikazda wieI· l"" czegoś jasnego i zrozumia'le
la iedń()s.tkau~ysię 'dwóchję
,.opier~sze-:....ojczyśtego, gren
a następnie języka pomocnicze-

,,-" .*ypadekzejścia się z przedsta
~,di ~nńych~ nal'odowości,którzy 
~łIn. lęzykainterlokufol'a. 'Żaden 
~~perantysta nie pragnie, 'by wszystkie 
'l~ 8lł3stąpiQTlO JednYm. 'Byłoby to 
niedorzecznością, a Esperanto z·niedo

# ią.. nie ma nic wspólnego. - Za~ 
tlziemy się uc,:zyli wielu jęZV
ni ze względów naukowych, 

łe względów literackich, le~z ja
edmioty .obowiązkowe" winny 
.nąć z prqgramu n,aszych szkÓl. 
tu::zyciele polscy,' przed wami 
adanie, do was' n~lezy urzec,zy
ie idea!u)udzkości. Na pol
mi zro4ził się Esperant.o, tutaj 
r~edewszystkiam winien' byt za-
ny do szkół. 

,J'okubieżą!=ym śWię~i Esperanto 
. 30.;łetni jubileusz,·'· Pamiętajcie o. 

Trzymajcie się razem, działajcie 
um'ieniu, wytwórzcie siłe!' Ludz

Włczcią wymawiać będzie imię 
~ ~r.~uczyciełepolscy! A gdy nie 

żbywaćna dobl'yt;:h chęciach; 
się również 'droga~~Czyżzapro':' 

ie czasu letniego niebyłopołą~ 
trudnościami, a ·jednak •.. M,ljo~ 

arów cofnięto i przesunięto; , 
poczucie czasu przystosowano. 

Mlill!ll!!i!!l!!Ir,iIRI"" prowadzenie Es-perantawkraju 
nhofa, gdzie tysiące esperantystów 

" ' s2.kuje, jest trudniejszem? 
~Mauczycielstwo polskie ma głos!" 

lule fellksJDsSUpOllJ. 
. ". Obecnie jednym z najpopularniejazycb 

~~ii w Rosji jest "gieroj" ksią.ż~ Feliks 
~P.upow, zabÓjca Rasputina. :f>,i,ąma rq
f:i.ytikie . mimo cęnzul'y podały ohszernie 
~.Iegóły zabójstwa i wymieniły na~wisko 
~ltójcy. Rzecz charakterystyczna;iH przed 
filęszkanie młodego księciazajeźdżały 

, ,z dni kilka setki powozów idóroiek
znajomi i, nie znajomi składali wizyty 

~ohaterowi· i nieśli mu wy,razy uznan~a 
,,~J1 • wielki" ·czyn. 
<t. '. Nie, ulega wątpliWo.śqi, że k',Bil\źę n~e 
I.z1ałał na własn!ł rękę ,Iże za mm kryły 
się Jakieś mozne i wpływowe czynniki. 
Bilwo dostojeJistwo ksią,żęce nie osłoniłoł:!y 
iJuBsupowa przed oąpowiedzialnościlł. Zna
~y ,dzIeje Rosji; ileż to kSiążątkończy'o 

l zyCIe na wygnaniu, ilu przepadło w spo-
;i!et) b'lemniczy w lochach więziennych .•• 

KSiąŻę Jussupow jest nie tylko iad
nymz bardziej zrJanyoh naj wybitniejszych 
ary5tokratów rosyjskich-jest on ~'rzede. 
wf:lzyatkiem bliskim krewnym cesarza. U
rodzony w roh 1887, zaślub'iłw r. UH4 
k8iężni~zkę Irenę Aleksandrównę, jedyną 
eórkę wielkiegoksięeia Aleksandra Mi
cbujhl\vicza i wielkiej ,księżniczki Kseni, 
siostry cellarza liikołaja IL ' . 

Wydaje się zupełnie' prawdopodobne, 
że JUilSUpOW by: wykonawcllo zbiorowego 
planu wielkich książąt, którzy, uie mogli 
w inny sposóh przełamać wpływu wszech
władnego szarlatana, czy te.thy.pnotyzera. 

K8i~żę Feliks FeHlisowicz JUSI!UPOW, 
hrabia Sumaroko w EIston (tak :brzmi peł. 
n,~ jego ua~wi,sko)' jest porut?snikiemgw3r. 
~Jlł cziowlelnem wykwintnych manier 
J ogólnie luhianym fi' ł81cnaeh' petersbllr, 
skieR. ' 

w Y,d:Yb,Y ,nit) Słe:wo ,!Elatou"byłby na-
et )edn~ ID z na]wyhltniej szych 53 fol 

blutow~ ar:>:stokracji rosyjskiej. ' LeC:; to 
cUdz.ozlems.kle nazwisko, jakkolwiek prz _ 
czepIOne n~ sa~ym końcu, Bwiadczy u p~_ 
wnsm "ale w Jego rodOWOdzie. 
, I<sią~ęta JUSS?POW wywodzą swoje' 
pocllodze~le zupełn:e poprawnie od jedn;e
go z hanow tatarskich. JUilsupa, którego 
potemek przybył w XVI "Wieku do Mo
skwy. tu si~ ochrzcił i przybrtłł nazwisko 

JU$SUp.ow. 'PDźniej pr:whył . .uo >~wia:ka 
tytuł kaięcia. Rodzina ta ~ypJywa kilk\,\ 
ra:ly w dziejach ROI!!~i. Jcden:fj ~!!. Jus
IUpOWÓW budUje wspaniały pałac W stylu 
włoskim po~ M(}lłkwą iz~.~ł~da parJc. jed~n 

· z najpięlmiej!!zych w 'Rosji. ' . 
W roku 185~ bawił przEłz kilkad.ni w 

tej l'eaydencji Bismark, 'l;'ęwcsas jeszcze 
poseł pruski 'lV Pet.ersbu rgtl. 'W liście do 
iony ztycb ozariówpillze: ~Ba'fJię od dni 
killiu u Jłl5S.uPOwówpod Moa.lpvą wlir.6d 
dllźe,;o parku, zam.ek,w styb 'włoekilp, z 
frtl~tu -wielka.urawa IIpa:dają,ca pochyło, 
z boku pię!mg upalery-coś jak w Schon
):lrunnie... Na kOllllnie buc.ha ogień aw 
kOm inie g"iżdte v;~atr !lID\iltn:i. i przecj\g
Ię. Ze Ichnspogląd,!li" pa _lilie ponure 

'portr8ty pnodlaiw-'-:lmlez oknopłyttis' ra
marHycaily IIlutl'ój ~ia.zy i pustkowia (( •.• 

Biam-u1e ba wił ~ ",óW:łu!!wgdcini(ł u 
b. Jlł.,IillPIłW~1 eiU\/Ueg;° s Ihk~p.'lti. 
»41.U piun'& p!l!llła fłI<rilkj~g. .w BElrlinie. 
Dom p. p. Ribuupierra 'fi' Berłillie~r;nigko
wał prru hit kilka iycie tow=r.zy~kięjwi~
ta dJplomatycsDI.ł!!il. U pp. R. bywał mło
dy Bismark pf!4 wiec!łdglcll:tnym go~eie!1l. 

Pu la'~ JU811upowie pOll9l'Jttib. :juiynaIJz, 
k~ Zen!.\ida uślnbionahr.FeUks'. wiS~m3.
rokowowi B!litoRowi.H. 't3umarok./łwbył 
wła!iQiwilil Ell!t<łUtJlll, ByMtll plIł.kownika Fe
liks~EIstOlla i 'hr. Heleny Su.mllrokow. 

Poebodzenie pułkowliikabylo doŚĆ za· 
gadkowe; jedni opowiadali, że byłppdrz\lt
kitilID, inni, że nie?rawem dzieckiem jakiejś 
znakomitej damy. 

Tak więc mamy nazwiskozłQŻ9n". Z 
'Eht,ona powst~~przall mał:ieństwohr. Su

marokow,' a tetlilnowu w ten :aawllqtGi@h 
przemienlagięw kil. Jusnpowa. 

. Generalegja zresztl\ nie wyjt\tk'Gwa w' 
Rosji. W!łzs,k ród hnbiów KutaisGw wjw@
dzi si!/! OQ 11 ad wur;ego cyrulit:a r.a'w-ła 1... 

UPOBIIIA: "~iCZ9In. 
--'=W=--

K::J.żda kobieta - można~miałoPQ
wiedzieć ~ 'znąjdzie swegowielbić:ela, Vi, 
oczach którego jestnajpiękniejszą.~. 

A gdy do 'tej pory , nikomu się nie 
podobała, to tYlkódlatego, 'że nietra.fiła 
ie"zcze na tego,dlaktóregowlaściwieby-: 
ła przeznaCzoną. ' 

Jedni mężczyznl przepadajązabl@ll" 
ąynkąmi, inni?a brun~t~atnI, spotkać mo
'in a i takkh,którym podobają się i blon
dynki i szatynki i brunetki, wogólepodo~ 
bają im się wszystkie kobiety: 

Przytaczamy tu 'zdania wybitny:eh pi
sarzy angielskich, którzy w swoim czasie 
dawali odpowiedzi· na ankietę,urządzQną 
przez znliny miesięcznik angielski .Strand 
Magasin-•. Ankieta ta zawierała pytanie: 
jakie kobiety najbardziej poo()bają się 
mężczyznom? 

pówieściopisarzW. G.Maxwell Qd, 
powiedział, że kobiety idealnej niema na 
kuli ziemskiej. Dalej twierdził, ie m~ż
czyzni szukają zazwyczaj kobiety, która 
byłaby tak ładną, by mogli być z niej 
żawsze dumni, kobieiy,kŁóra byłaby tak 
dobrą, by nigdy nie czuli się w~ jej towa
rzystwie zakłopotani lub zniecierpliwieni. 
Mężczyznom podoba się kobieta, umieją
casię za.wszegustownie ubierać iwyglą
dająca powabnie w sukniach, które zro
biono jeszcze przed' dwoma laty; . podoha 
im się 'taka kobieta, która uważałaby wsży
stkie sprawy, tyczące mężczyzny, a więc 
jego jedzenia i. jego wygody, za sprawy 
najważniejsze; kobieta, która chętnie śmie
je się z drobnych żartów,'wypowiadanycb 
przez jej męża, 8.. równocześnie jest obu
rzona, jeżeli ktoś go wyśmiewa; do serca 
i do gustu przypada nam kobieta, która 
zawsze, przyznaje, że jesteśmy waleczni, 

-dobrzy, mądrzy; kaźdy z nas wzdycha za 
kobietą, która' nas nieskończenie kocha 
nie wyrzucając nam naszej prz~szłości i ' 
nie obawiając się o przyszłość. Oto nasz 

· ideał, któ~ego wszyscy pożądają." 
Wybitny pisarz angielski, jakim 'bez~ 

wątpienia jest Maxwell, jest, uosobieniem 
· samo,lubstwa rn~skiego. Ząda- wszystkiegIJ 
od ukochanej kobiety, ,lecz ani słówkiem 
nie wspomina, co ów tńę~czyznaukocba
ny dajewzamian kobiecie.' Sne.bizm an
gielski nie ~ylko jest cechą zwykłych sfer 
iatru.dnionycb w przemyśle i handlu, a,Ie 
nawet i zawodów wyzwolo1łycb.l . 

J~rzy IHjcking, nowelist.a, ~ÓW4i& 
ę:Ięż,ozyzni nie lulilią k!ł@ietpolitykujących. 
Nięźy,wi wcale Iilympatjidla kobiety, któ
ra za równouprawnienie polityczne zrzeka 
się całejprzew.agi• jall:ą.każda kłł~ieta ma. 
nad męiczyZA,<}. Idea.łem męzczyzny i'llilt 
to, co nazywsmy kobi~cości!!r. 

r Tego sameg6 zdania jest KernehaulI, 
~to~y p.owi~da, Ż~ kobieta, poai:l.eają.ca 
koblSC,!SĆ ,l . WQzjl2ki niewieicie, POWilł(DIł 
pO~Ob~~ B~ę m~żczyzriOll:J,. .Kahieta, gal 
Umie lueahzowac rr.~żczyznę, przez siebie 

. wybraneg:o, zastąpi .m~ystkie ja.ne " ,bnllti, 
jakio by posiada.~3. 
. .['akuIDo L'p.owieśeiopinrz Thurston 
jad sd.nia. źe mężczyznom najwięcej po~ 
dobA lię kIIbieta, umilłj~c~ schlebiać ego
izJ.mowi :męiczyzny,w·td:i oczywiście 
$po.sób. iż on t!lgo, 1.'f~ale :uie dO,lJtrz~i.a· 
Kobieta,k.tóra potrafi męiczyinie przed
stawie je,O'watiy pod formę'(}M-t. m.ote 
brć pewną· 'li'ieCZlI.ej, j.ege niiłoBci. 
~ F. łLoQre ,j/tG& od, ,k&bi~~Y_'ł'r~-e~ 

wnylltklelID dobroci i dobrego aerea. Je
żeli l!:ohijltcie doł;lrQ.at "t.}br-a~uj",· 'fi' ,~Kim 
rnie w!I>zystL:o. !I~ę tla ńie.nis .~da, .,~(jY~J 
naJfetumiąła prze~~wi~ć jak. anioł. Zre
ezt, im mnjei bfJdgie mówiła, te mba't"dIIjej 
b~d.!!ił:łlię 'mtic-zYŹBI6 podoli~la. Ko':hle:t-y, 
kroredużoa6wj!l, nigtlJllj.;:~Zą się 
pra\T~.Ii Wl\ miłości!!. męiczylilny. 

Naj~~afnlej stre,s~ę$a.,pr~er:óżal!l 1.1-
czenia ,.~j.~yin 3nakomitypoeta1J.'om 

'G311on. . ~ nieporówllll.ną,uczeToicią , ege
ilUlIlU . ~-ęzlrilłropiSi'e:;~Ideałkobiecy;'któ
ry",ubifil'wyobrll~amy, musi być gotowym 
do prZyjęcia wyłąggaie na swoje barki 
wlflZyatk:ieh ·trolk gÓllpod~re~Y'eh i~.e'\lfn..ętrz
nych. Taka li;pbietl;l'mlilli ayćcg9tQWą ZlłW

,ii.ie i "'3zAłdzio r.oiić twarz z!l.dowoloną, 
l;)yl! we,rloł, i u~mi.ehą~@tll. bez wg~lędl:l 
mI to,cly dziś j~lI~eśll!JrriUjonerami, a ju
tro Itanjemynadprz-epaieiąbankrll-et~a: 
Owa"k.obieta mUli:.iięinter.esoW-3ć lłlOJll1l 
intęr4l\!:mroi. robotami literackiemi i musi 
,być' rÓwoQ.czElŚuie Wy b.Q~)1ym ~ryJykiem, 
przyp~e~ i~l.lfrJ~yks, powinna si~ograni
ezac jedynie' dobezgranieznyeh 'poebwał. 
Równoeześllie musi bJć Olla gotową na 
wysłńćha'nle ochoczo i cierpliwie mojei 0-

pioji o kalidemźyjąeem 1:itworzeniu, które 
poważyłoby się żywić pogląd (Jdmiel1ny:~na 
moje prace litera-elde,'łluiże1i mój pogląd 
własnv. Słowem taka kobieta musiałaby 
być !!~tO'l\' ą dupolączenia ,swnl,go'.zyęia 
z jednostką; kapryśna. iwprostnitJoblicsal
ntt" jednost~ą, która każdej chwili gotowa 
jest rObióco'iql!ego. ' 

Te wl!lzystkiemojeprgtellsje ohia.inia
··jf!t'tez dOI!~aBale, dlacsego do tej pory ZQ-

5tałem-'-kawlllei'em" . 
W !ych wylilurz,jlljfldł!iłollon:;~ mieści 

się ~poro ,nud •. ale ironji pod adrp.sem 
męzczyzD. ' 'fa 'ba-wiew, czego GaBon żą ... 
da od I;(}bh~ty, t.woniyskrycieideał w 

·sefilukaid!!ga. m~żczy$ny •. Tylko nie każ-
dyma od.WJl.g~wypowied~ellia H1lgo doś
u,,~if; kasdyma.też. odwagę 1!o7.Qsta-
nia kawalerem... .. S. K. O. 

Zhistorji nafty. 
Naftę znano iuzbardzodawno. ,na. 

wet juź w 'czasach'przedhistoryqny.ch, ale 
.niewied:z.iąno. doczegomoie ~łu'Żyć. U .. 
,żywano. jej ,jako środka łec~iczęgo ,na 're
, umatyzm,także jako .smarowidładowo
zów,jeźelinie była za drogą. <,W,Am.efY" 
ce ćzerpano ·naftę ze ~źród.ełwełnianemi 

','derami, a przed stu . laty ',ko~dował 'litr 20 
mk.Dnia 27 sierpnia 1859 roku :ąiejaki 
lilrake odkrył pierwsze źródło 'w Amer,yce 
pod TitusviUe iwtenczasrozpaczę.ła., się 

'pierwsza "gof1\czka naftowa"', która ledwię 
" itstępował~ • gorączce złeta u • .zebrą~y· pr~ez 

noc stawali się miljonerami, miąsta, wy
rastały z ziemi, ~a w'połowiesjódmego 
dziesięciole!ia' zeszłego wieku 'nafta ręzpo
częła pochód tryumfalny, wypierając :innę 
środki oświetlenia: łój, stearynę, olej itd. 

Obecnie zatem możemy obchodzić 
,pię-ćdziesiędoletni Jubiłeusz oświetłenia na
ftowego. Wkt:ótce' też odkryto inue, źródła 

i oprócz amerykańskie b, : albo, jeżęlLju!is-
tnłały lepiej je wyzyskiwano. ·'W ' Galicji 
usiłowano jut ~od;roku J848; ceksploatować 
źr9dł~ !lafty. Zródła.galicyjskien;;ił~ą do 
WIei klej strefynaftowf'j, <roz.ciągąj,~ cej się 
prz~z całąOałicję; w BukGwinie, ku ~tąs-

. ku 1 .Morawom;~wreszcie' w Mołdawji i na 
• Wołoszczyzni~. Niedowie.dzionq jeszcze 
s~ądpochodzr nafta, ~ jedńakzdaie się ,być 
pewl1em, że ,powstaJe z . produktów 1'0 z
kładowych na~ury w. części roślinrtej,a~e 

"przedewszystklem ~zwlerzęcej. ZąWdzięczą
:m~' zapewne 'n~ftęgromadom.znis?oz.ałycJJ 
z~ler~ąt Illorsklch, kŁórych.-org-ąniz.m"zą-
Wler~]ący tłuszcz, rozkłada się \'l głębiach 
'zieml. ~a to, 'że . nafta ma· ,tozmaitę:~pę
cho~zente,ws~azuJe ta coko1i.cznośę, iż ro- , 
zma:t~ gatunk!nafty"wADl~(yce;Rumunii, 
GahcJI, Ha,nQw~et Alz!lCll, JapQnji. na 
wy.s~ach Sunda,ttd. 'maJą rozm.aHe.skł:a-
~ru~ , 

SQkw~str . wikliny. 
,Warszawski 'GeneI:ał"gubernator"ToD 

Beleler p.od datą 13,t!tyctnia wydał rozp,o-
, 1iz~dzei.lie o ,lSekwestrze wikliny w obrębie. 
genenlł~gubernatorstWil. 

, Stosownia do treśait/3goroflpOł'Z\El'j''; 
~nia, obięrana i lIieobierąna:(-śfl:~ta' i zn~j
dująca się na;pnili) 'W i k'Un a jest~ zasekwe-

·',str.QwaBa fe wimna być zameldowana w o 
brębie 3arządu prezydjum polioji w Łodzi. 
w wydziale surowców wojennych w War
szawie, oddział w Łodlli Pf'y uUeyCęgiel. 
nianej 18, w pozosta.łym obrębie generał
, O'n:Uern a tlJr~tw a u-naexmHrów ll{t'l'ł'ia<tU.-"M11l
~odainymi do zameldowania są zapali)'. znaj
dujące się W dniu 15 styl!ztlla 1917,J'. 

Zame1du Włl,llia wJnRyc<za~4ę,uć: 
l.Nll.zWisko i .,mie~eAl.J_B~kania 

meldującego, 
2. ~) dl/l wikliny śoiętej: podanie miej

scastdad~ ~ikHny i iiQŚć, ~no ,.,y~e 
obiafl1;Uym i nieobienuym, 

b}dl!\ wi1diąy na pniu: Q~nllcze\lie 
polożeni!ł ruieiscowegoz pod.'łni-emo;''tUe* 
głości do nai'hłitszej.pGł{}żon~j '-8tRełi-iim
j.{hW~j l do O:l';(}gi ,w,adtH:j. 

. Fo,rmnhuze • :~meldlJwJlu~a ,..utJ;~I~ó 
m~żna VI WarsZllwie wWIpliale $ur,u;wców 
:w,Qjetl.nycp, po:aa \Vauza wą pnell wydział 
surow.có\Y wJljen,Iiych w Wusz~wi@. oddział 
w Łodzi i przez nirtlzelnik15w powiatew. 

Załmł!lia ·l!i~rG3plłr:zą'ti·.uló ':wiUinlł, $lł
sekwestrowaną przez kupno, .przedaa lult 
w laki inny>.apo.sób,:ta:kowąprsl'.bta~ 
Inb zll~,ywać, "albo :tęj:Ją,~k,w.e\lJ;rowa~ą,:wj-

,·~li'!3l;l prz&n~$ić z !UWłIW3zLoaęęhr..iej gil 
jnne~ 

_Zaselu\C.6stl'Qwana ~jklina :t;Iilułi ··1l1ć 
pl'Zek~ZlU1a wydziałowi BU.Ij}WCów wojen
nych w Warsza"ie,przeslrnftnołub listy 
gsmeldowauis (w drodze wywłaszozenia). Do 
kupna..11pow,a~ntJ)ne .:$ą· Pi'.Qpz:wytłłjałl;l'. I!ł-
fQ.we~hv,w4jeuny,eb w 'Wf.r!ł~awif'J."pGwa· 
aJli,~e przez ten oatatni stowarzyszenia l\lb 
ul\!lpy . .pQj.edWJil!zę. które na prawo G~yDJepiA 
zakupów zaopstl'zoue eą w legitymację, wy· 
sb.wi.oną ,pr&ezwyd~iał ąP.f0W9ÓW wJj(UlnJ~h 
w War132awi~. ' , ' 

Umotywowsne ·'Pi.mianu pł)a'BlII.ła o 
zwołnłesie,'wwóz, :!w-J.wóa i 'fJrzew.óz;. me~ 
r071}'wać należy wraz z zameldowauiem lub 
taż później:w' 'W~F.s~.a WiOl.ll9 ~n4~j.łn 

· s~WJW,cówW9jatlnyc/l, 'gU1ft.CI1 ,Bą.n1cu PlI.Ji. 
dwa, . w obrębie pręzydj!ll!l ,poljcji w, ŁQdzi 
do wydzjału surowców' woJennyęh w'War
g ~awie, ,Oddział~włiodzj, w V~iI'ltłJ'm,o
'brębie gener-ał-!!:un.ernatIJl"5twa;"du; ',U_.lai
irów powiatowych. Wszelkie podania podle
gaj,,·Lwyłącznie.o'ĘeZ'wlłłeniu 'wy-Miałlt;:ln.,,
ĆÓW 'wQiennych WW&FSlflHii!itł, ~Ik :iłórAge 
W:-1Syłane będą również zameldowani., otny. 

· mase ,pnelł Ilaezelnikówpowiató". 
, ROIporządzenie to rozciąga 'sie: na 

wę.z}'st.kie o~qby i gl!liny, $towart'.1JlIania i 
~wlązkl, na. gruncie których narduje 8i~ 
g::tpa'g~wikliu\', wydai,\cQj w litanie aciętym 
3000kilugramów iwięeej. IUb,też,.my 
ppsiadaiące wiklinę ua przeohowaniu. ' 

Kto. przeciw kotelllU ~~"i u 
wykr{lczy; do wykroozenia wzywa luli pod
zega" lub kto ;1&ąąmwel!tr6wa~ą "'ikIinę, kte
fa Ule :zoitała-zamełdow!!nBJub "zwolniouliI, 
nłl.będzle, lub przerobi, ksrany hędzie lIa 

, wniosek, wydziału suroweów wOjennycb Vi 

WlllBzllwie,; więzieniem do 5 -lat litb ,:leż 
![;r~ywną do 10,000 muek,:Otldlftelłlie IW' 
teź Vii p'.ołąozeniuohu kal·.Wydsiał B~row-

·c~wwoJ~nnych ':'. ~<lrsżawie jest 'W'p'łI'a
wre, danymwhSClclslom lub'posiM!1CU8ł 
-:&sekwestr:owanej wikliny" względnie, Sdtej
zeprl!ygQtowan~ pał In!} gOto.1U W'J..JIaby, 
tatowa w rozrul/irZa wy!rroezenill" p1'Ba.1liw 
temu rOiporządz-aniuzllbraó bez udazkodłła 

· w~nia i bez uciekania się· na dr'Ogę~są...Rą 


